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OSA mieszają się nadal
w wewnętrzne sprawy Laosu 

przewodniczący KC Partii 
Neo Lao Haksat, książę Sou- 
phanouvong oświadczył w 
yientiane (stolica Laosu) iż 
rząd jedności narodowej osią­
gnął już bezsprzeczne sukcesy 
w realizacji polityki neutral­
ności Laosu.

Książę Souphanouvong do­
dał jednak, że Stany Zjedno­
czone „nadal mieszają się w 
sprawy kraju i utrudniają u- 
regulowanie jego licznych pro­
blemów wewnętrznych”. W 
szczególności USA utrzymują 
w Laosie swTój personel woj­
skowy oraz półwojskowy i po 
staremu, wbrew protestom 
rządu koalicyjnego, wyposa­
żają we wszystko „swych płat­
nych agentów”. (PAP)

Starcia studentów 
Nikaragui z policją

W Nikaragui miała miejsce 
demonstracja studentów prze­
ciwko dyktatorowi Somozie.

Policja użyła bomb z gazem 
łzawiącym. Między policjanta­
mi a studentami doszło do wy­
miany ognia, w toku której 
kilka osób zostało rannych.

PAP

Francuska tragikomedia

Były pułkownik Argoud 
wydany przez kamratów

We wtorek we wczesnych godzinach popołudniowych b. 
pułkownik Argoud, jeden z najważniejszych szefów OAS, 
znalazł się za kratkami. Ujęcie tego terrorysty nie jest 
jednak bynajmniej zasługą policji francuskiej, która przez 
długie lata nie potrafiła lub też nie chclała go aresztować.
Argoud został wydany przez 

swoich kamratów na tle wew­
nętrznych konfl’któw, które 
nurtują tę zbrodniczą organi­
zację.

Przebieg wtorkowej tragiko 
medii, godny filmu kryminal­
nego, wyglądał następująco:

Cdpowedź Kuby na notę 
Departamentu Stanu

Rząd Republiki Kuby wy­
stosował za pośrednictwem 
ambasady CSRS w Waszyng­
tonie odpowiedź na notę De­
partamentu Stanu USA w 
sprawie incydentu z amery­
kańskim kutrem rybackim, 
rzekomo ostrzelanym w dniu 
20 lutego br. przez kubańskie 
samoloty na wodach między­
narodowych na północ od wy 
brzeży Kuby.

Rewolucyjny rząd Kuby — głosi 
nota ni. in. — kategorycznie i w 
ra>ej pełni odrzuca protest rządu 
Stanów Zjednoczonych. Kłamliwa 
i tendencyjna wersja zawarta w 
amerykańskiej nocie ma na celu 
zamaskowanie i usprawiedliwienie 
polityki siły, a zwłaszcza nieprzer 
wanej serii ataków' korsarskich do 
konywanych w' stosunku do naro­
du kubańskiego przez Pentagon i 
Centralną Agencję Wywiadowczą, 
które wyraźnie lekceważą najele- 
mentarniejsze normy prawa mię­
dzynarodowego i zasady^ Organiza- 
cJi Narodów' Zjednoczonych.

W zakończeniu nota podkreśla, 
ze rząd Kuby wyraża „najbardziej 
energiczriy protest” przeciw'ko pro 
■kadzonej przez rząd Stanów Zjed 
toczonych polityce siły i stwier- 

Za> iż jest całkowicie zdecydowa 
ny Podjąć kroki, jakie uzna za ko 
n*eczne w celu obrony kraju.

PAP

Puksen przyz,na;e;

Siły USA pomogły 
kontrrewolucjonistom

Przywódca republikanów w 
enacie USA, Dirksen, przy­

dał oficjalnie, że w kwietniu 
°\ r. podczas nieudanej in- 

na Kubę lotnicy ame- 
f‘*ańscy osłaniali z powie- 

za desant kontrrewolucjoni- 
ow kubańskich.
Senator powiedział, że w 

z^sie lądowania kontrrewolu 
^onistów na Playa Giron, ar- 
rUuria kubańska strąciła czte 
t-U1 „doświadczonych” pilo- 

amerykańskich. Dirksen 
naimił, że wkrótce ogłosi 

nazwiska zabitych.
demokratów, se- 

Słn«r ^ans^ełd, potwierdził 
ov,a Dirkseaa. (PAP)

Kolejarze nadal odpierają 
ataki śnieżyc i mrozu

W ciągu ostatniej doby w wielu okręgach kraju wystąpiły 
drobne opady śniegu, natomiast w Warszawskiem i Gdań­
skiem lokalne zadymki. We Wrocławskiem były dość gęste 
mgły. Wszędzie notowano temperatury poniżej zera, a gdzie­
niegdzie „trzymał” mocny mróz.
W związku z tym przy od­

śnieżaniu torów7 kolejowych 
znów pracowało 25,5 tys. ludzi 
oraz 13 pługów7 mechanicznych, 
z których większość trzeba by­
ło użyć na terenie DOKP 
Gdańsk, gdzie w zaspach u- 
grzęzły 4 pociągi. Zanotowano 
również dość liczne pęknięcia 
szyn.

Ogółem na sieci PKP zała­

Około godziny 14 nieznajomy o- 
sobnik zadzwonił do dyrekcji po­
licji kryminalnej, „Argoud nas 
zdradził — brzmiał głos w słuchaw 
ce. Zawiódł on we wszystkich spra 
wach, które mu powierzono, w 
szczególności jeśli chodzi o za­
mach na de Gaulle’a w Petit- 
Clamart. Możecie go sobie zabrać. 
Znajduje się niedaleko od was”.

Zaintrygowani policjanci o- 
puścili biura i oczom ich uka­
zał się niezwykły widok. W za 
parkowanej w pobliżu malej 
ciężarówce znajdował się rze­
czywiście, spętany jak baran, 
b. pułkownik Argoud. Wystar 
czało przeprowadzić go do 
gmachu policji.

Pułkownik spadochroniarzy i spe 
cjalista od tzw. „akcji psycholo­
gicznej” Antoine Argoud, był jed 
nym z przywódców puczu kwiet­
niowego generałów w' 1961 r. Po 
upadku rebelii zbiegł do Hiszpa­
nii, a w lutym 1962 r. znajdował 
się już u boku b. generała Salana 
— herszta OAS. W maju tego sa­
mego roku został naczelnym do­
wódcą OAS we Francji. Odbywał 
liczne podróże zagraniczne, kap- 
tując w szczególności oficerów 
francuskich jednostek, stacjonują­
cych w ŃRF. Pozostawał w ścis­
łym kontakcie z polityczną nadbu 
dówką OAS tzw. „Krajową Radą 
Ruchu Oporu”, a w szczególności 
z Georgesem Bidaultem i Jacąue- 
sem Soustelle’em. Był zaocznie 
skazany na karę śmierci. (PAP)

Współpraca kulturalna 
radziecko-amerykańska
Związek Radziecki i Stany 

Zjednoczone dokonają w roku 
1963 wymiany delegacji uczo­
nych, inżynierów i techników 
oraz specjalistów w dziedzinie 
rolnictwa i medycyny.

Porozumienie w tej sprawie 
zostało osiągnięte w wyniku 
przeprowadzonych w Moskwie 
rozmów między przedstawi­
cielami radzieckiego Komitetu 
do Spraw Łączności Kultural­
nej z Zagranicą a przedstawi­
cielami Departamentu Stanu 
USA. Obie strony stwierdziły, 
źe kontakty w dziedzinie kul­
tury i nauki między ZSRR a 
USA rozwijały się w roku 
1962 w sposób zadowalający.

POGODA
Jak podaje PIHM — w dniu 27 

bm. będzie bezchmurnie lub za­
chmurzenie niewielkie, tylko po­
czątkowo na krańcach południowo 
zachodnich większe zachmurzenie 
i zanikające opady, w nocy spa­
dek temperatury do ok. minus 30 
st. na wschodzie i do minus 20 st., 
minus 22 st. w Polsce środkowej 
oraz do minus 12 st. na południo- 
wym zachodzie. Temperatura ma­
ksymalna od minus 12 do minus 8 
i minus 4 st. Wiatry słabe lub u- 
miarkowane, przeważnie wschod­
nie i północno-wschodnie. 

dowano 37.600 wagonów7, tj. o 
11,5 tys. więcej niż w niedzie­
lę, a wyładowano ok. 33.900 
(więcej niż w niedzielę o pra­
wie 3 tys.).

Na granicznych stacjach 
przeładunkowych kolejarze na 
dal walczyli z niemałymi trud 
nościami. Do Żurawicy nad­
chodzą bowiem transporty ru­
dy całkiem zamarzniętej i trze 
ba kilkakrotnie większego wy­
siłku i czasu, by przeładowy­
wać ją na nasze wagony. W 
rejonie Medyki ostatniej doby 
zostały uszkodzone 3 koparki 
co również skomplikowało pra 
ce przy przełądunkach rudy.

Jeśli chodzi o DOKP Kato­
wice — to zapewnionoma ogół 
sprawne podstawianie dla gór­
nictwa i przemysłu pustych 
wagonów. Natomiast z powodu 
utrudnionej pracy na wielu 
stacjach rozrządowych, liczba 
pociągów wyekspediowanych 
ze Śląska była nieco mniejsza 
niż poprzedniej doby.

Trzeba podkreślić, że kole­
jowa komunikacja pasażerska 
ulega w tym rejonie ciągłej, 
wyraźnej poprawie. W ostat­
nich dniach powróciły na lo­
kalne linie śląskie 43 pociągi 
pasażerskie, odwołane w okre­
sie największych trudności spo 
wodowanych zamieciami i 
mrozami. (PAP)

Zaoszczędzono 100 min. kWh energii
Limiiy na marzec, kwiecień i maj br.

Ocenia się, iż w wyniku uchwały KERM wprowadzają­
cej w lutym ograniczenia w zużyciu energii elektrycznej 
oszczędność w bm. wyniesie około 100 min. kWh energii, co 
odpowiada ok. 65 tys. ton węgla.

Drobne zakłócenia 
na liniach PKS

Śnieg, który w tych dniach 
spadł na terenie naszego woje­
wództwa w zasadzie nie zakłócił 
regularności linii komunikacyj­
nych PKS. Tylko na niektórych 
odcinkach trzeba było — ze wzglę­
du na zaspy — zawiesić komuni­
kację. I tak w rejonie Poznania 
nieczynne były dwie linie auto­
busowe, w rejonie Turka — dwie, 
a w rejonie Konina — jedna. W 
tym ostatnim burza śnieżna zatrzy 
mała w Wilczynie dwa autobusy, 
które utkwiły w zaspach.

Największe trudności sprawiają 
dyrekcji PKS linie z Poznania do 
Środy przez Krerowo oraz Łagiew 
niki — Kłecko — Łanowiec. Na 
tych trasach od dłuższego czasu 
śnieg jest tak zmarznięty, że chy­
ba komunikacja wznowiona zosta­
nie dopiero w okresie ocieplenia. 
Poza tym na takich odcinkach jak 
Wilczyn — Ostrowąż, Kozarzew •— 
Słupca, Goszczanów — Błaszki i 
Malanów — Kotwasice, komunika­
cja jest utrudniona. (Stab)

Znowu zginęły akta 
obciążające zbrodniarza 
Zaginięcie przesyłki pocztowej z 

kompromitującymi Straussa akta­
mi afery „Fibag”. nie jest sprawą 
odosobnioną. Oto — zaginęły rów­
nież materiały obciążające dr. 
Schiedermaiera, byłego SS-manna 
i dygnitarza sądownictwa hitlerow 
skiego, zdemaskowanego przez dr. 
Elmara Hertericha.

Z Wuerzburga materiały te, ze­
brane w Polsce przez studenta 
Reinharda Streckera (autor głoś­
nej książki oskarżającej Globke- 
go) wysłane zostały już przed pię­
cioma tygodniami pod adresem dr.' 
Hertericha. Miały one być użyte 
w toku procesu wytoczonego dr. 
Herterichowi przez zdemaskowa­
nych przez niego hitlerowców. 
Młody lekarz został oskarżony o 
„zniesławienie” i skazany — ma­
teriały zniknęły bez śladu. (PAP)

Sprawy podniesienia poziomu rolnictwa 
w centrum zainteresowania partii

We wtorek 26 bm. rozpoczęło w Warszawie obrady XII 
Plenum KC PZPR. Plenum poświęcone jest sprawie zwięk­
szenia inwestycji w rolnictwie i zapewnienia dalszego wzro­
stu produkcji rolnej.
W związku z tematyką obrad 

Biuro Polityczne KC PZPR za­
prosiło do wzięcia udziału w 
plenum przedstawicieli służb 
rolniczych, instytutów nauko­
wych zajmujących się proble­
matyką rolną i kierowników 
szeregu PGR.

Obrady otworzył I sekretarz 
KC PZPR Władysław Gomuł­
ka.

Przemówienie wprowadza­
jące wygłosił członek Biura 
Politycznego, sekretarz KC 
PZPR Edward Ochab.

W dyskusji głos zabrali: 
Mieczysław Bodalski — sekre­
tarz generalny Centralnego 
Związku Kółek Rolniczych, 
Stanisław Dobrodziej — se­
kretarz rolny KW PZPR w Ło­
dzi, Tadeusz Białkowski se­
kretarz rolny KW PZPR w 
Gdańsku, Paweł Wojas — I 
sekretarz KW PZPR w Opolu, 
Teofil Kowalski — dyrektor 
Wojewódzkiego Zjednoczenia

Wnioski i XI Plenum
KC PZPR

dla Polskiej Akademii Nauk
26 bm. obradowało w War­

szawie Prezydium PAN pod 
przewodnictwem prezesa PAN 
— prof. Janusza Groszkow- 
skiego.

Zebrani przedyskutowali 
wnioski wypływające z uchwał 
XI Plenum KC PZPR dla dal­
szych prac Akademii, które 
zreferował z-ca sekretarza 
naukowego PAN prof. Witold 
Nowacki.

Prezydium postanowiło zwo 
łać kolejną zwyczajną sesję 
Zgromadzenia Ogólnego Aka- 
demii na dzień 17. V. br.

Podjęto także uchwalę w 
sprawie powołania przy Wy­
dziale III PAN — Komitetu 
Badań Przestrzeni Kosmicznej.

PAP

Zmniejszenie zużycia ener­
gii pozwoliło też odstawić do 
rezerwy najmniej ekonomicz­
ne agregaty; równocześnie ele 
ktrownie były w stanie po­
większyć rezerwy paliwa (do 
ok. 7 dni).

Decyzją KERM z 21 bm. 
przedłuża się limitowanie 
energii na marzec, kwiecień i 
maj, z tym jednak, że podczas 
gdy w lutym limity określane 
były na dobę, obecnie ustala­
ne będą w stosunku miesięcz 
nym, a przedsiębiorstwa sa­
me będą decydować o dobo­
wym zużyciu energii.

W podstawowych resortach 
przemysłowych obowiązują li 
mity w wysokości zużycia 
energii elektrycznej w analo­
gicznym okresie ub. roku. 
Przedsiębiorstwa handlowe i 
instytucje nie mogą natomiast 
zużyć więcej niż 90 proc, ener 
gii w porównaniu z tym sa­
mym okresem ub. roku, (w lu 
tym — 80 proc.).

Przewiduje się, że w mar­
cu powinniśmy zmniejszyć zu 
życie prądu o ok. 70 min KW, 
co równa się oszczędności ok. 
50 tys. ton węgla. (PAP)

Faszyści grożą 
konsulowi Jugosławii

Jugosłowiański konsul general­
ny w Monachium Slobodan Krstic 
otrzymuje pogróżki od faszystow­
skich emigrantów jugosłowiań­
skich. Chodzi tu o te same ele­
menty, które pod koniec ubiegłe­
go roku dokonały napadu na ju­
gosłowiańską misję handlową w 
Bad-Godesbergu.

Mimo żądań Jugosławii, rząd 
NRF nie podjął dotąd żadnych 
kroków w celu położenia kresu 
terrorystycznej działalności emi­
grantów chorwackich w Republi­
ce Federalnej. (PAP)

PGR w Poznaniu, Stanisław 
Furgał — sekretarz rolny KW 
PZPR w Poznaniu, Antoni So­
kołowski — kierownik PGR 
Dobrociechy woj. koszalińskie, 
Stanisław Lindberg — wice­
minister przemysłu spożyw­
czego i skupu, Tadeusz Wie­
czorek — I sekretarz KW 
PZPR w Zielonej Górze, Ta­

Wystąpienia
poznańskich przedstawicieli

Teofil Kowalski 
dyr. Woj- Zjednoczenia PGR 
Mówca podkreślił, że gospodar­

stwa państwowe Wielkopolski, któ 
re dysponują 11 proc, ogólnego ob 
szaru użytków rolnych w woje­
wództwie, dostarczają państwu m. 
in. 25 proc, ogólnej ilości zbóż, 5# 
proc, grochu — rzepaku i pszeni­
cy, ponad 16 proc, ziemniaków i 
buraków cukrowych oraz 22 proc, 
mleka — skupywanych w tym re 
jonie kraju. Mówca zwrócił uwa­
gę, że przy lepszym wyposażeniu 
PGR efekty byłyby wyższe.

Tak np. brak dostatecznej iloś­
ci suszarń oraz czyszczalni unie­
możliwia wielkopolskim PGR-om 
zwiększenie produkcji kwalifiko­
wanych nasion roślin uprawnych, 
przede wszystkim ziarną siewne­
go. Rozwojowi hodowli (w ub. ro­
ku osiągnięto tu 62,5 szt. bydła, 
73 szt. trzody chlewnej oraz 30 
szt. owiec na 100 ha użytków) nie 
towarzyszy odpowiedni wzrost in­
westycji. Dlatego ok. 30 tys. sztuk 
bydła hoduje się w nieodpowied­
nich warunkach. Uzyskiwane wy­
niki w produkcji zwierzęcej nale­
ży zawdzięczać dobrej pracy za­
łóg.

Omawiając następnie problem 
paszowy mówca w pełni popiera 
wnioski zmierzające do tego, aby 
PGR-y odstawiały wszystko wy­
produkowane zboże, a w zamian 
za to otrzyjmy wały potrzebne pa­
sze treściwe. Poznańskie PGR-y 
mogą wytwarzać mieszanki pasz 
we własnym zakresie, posiadają 
już bowiem 10 mieszalni, a kolej­
nych 10 jest w trakcie montażu.

W ciągu 2 ostatnich lat PGR-y 
Wielkopolski zagospodarowały 20 
tys. ha gruntów PFZ, które dają 
już poważną, dodatkową produk­
cję. Intensywne zagospodarowanie 
nowych ziem wymaga jednak — 
stwierdził mówca — poważnych 
nakładów finansowych, sięgają­
cych w Wielkopolsce od 4 do 7,5 
tys. zł na 1 ha.

Słuszne są postulaty, aby prze­
kazać PGR-om do zagospodarowa­
nia dalsze obszary gruntów PFZ.
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Wizyta gen. Jakubowskiego 
w NKF

Agencja TASS podaje, że we 
wtorek 26 bm. do kwatery głównej 
brytyjskiej „Armii Renu” w Bie- 
lefeldzie przybył naczelny dowód­
ca grupy wojsk radzieckich w 
Niemczech, generał I. I. Jakubów 
ski. ' Gościowi radzieckiemu odda­
ne zostały honory wojskowe.

Depesza do Fanfaniego
W depeszy do premiera Włoch 

Fanfaniego wystosowanej w ponie 
działek wieczorem Rada Miejska 
Mediolanu domaga się podjęcia 
kroków sądowych przeciwko b. 
hauptsturmfuehrerowi SS, Saevec 
ke’mu, który obecnie jest rządo­
wym radcą kryminalnym w Wies­
baden.

Przeciwko polityce USA
Były brytyjski minister spraw 

zagranicznych Selwyn Lloyd opu­
blikował w amerykańskim piśmie 
„Sa*turday Evening Post” artykuł 
ostro krytykujący politykę USA 
na Środkowym Wschodzie, w Afry 
ce i Azji, wymierzoną przeciwko 
wpływom brytyjskim w tych stre 
fach.

Manewry w Berlinie zach.
Dowództwo amerykańskie prze­

prowadziło we wtorek w Berlinie 
zachodnim manewry wojsk z u- 
działem czołgów. Ćwiczenia trwa­
ły 4,5 godziny.

Nowojorskie ohrady
25 bm. rozpoczęły się w siedzi­

bie ONZ w Nowym Jorku obrady 
III sesji Komitetu do Spraw Po­
kojowego Wykorzystania Prze­
strzeni Kosmicznej.

deusz Rybicki ■— przewodni­
czący ZG. Zw. Zawodowego 
Pracowników Rolnych, Stefan 
Godlewski — sekretarz rolny 
KW PZPR we Wrocławiu, Jó­
zef Tejchma — przewodniczą­
cy ZG ZMW, Stanisław To­
maszewski — I sekretarz KW 
PZPR w Olsztynie, Antoni 
Czechowicz — wiceminister 
przemysłu ciężkiego, Józef 
Klubek sekretarz rolny KW 
PZPR w Rzeszowie.

Dalszy ciąg obrad w dniu 
27 bm. (PAP)

Wpierwszej kolejności grunty ta­
kie powinny otrzymywać PGR-y 
posiadające większe możliwości 
produkcyjne, głównie w woje­
wództwach poznańskim, bydgo­
skim, wrocławskim i opolskim.

Omawiając kierunki rozwoju 
PGR w Wielkopolsce T. Kowalski 
podkreślił, że największy wysiłek 
będzie położony, obok postępu 
technicznego, na specjalizację pro 
dukcji poszczególnych gospo­
darstw. Dotychczasowe doświad­
czenia wykazały, że da je to po­
ważne efekty przy jednoczesnym 
zmniejszeniu nakładów inwesty­
cyjnych.

Stanisław Furgał
sekretarz KW PZPR

Mówca z Wielkopolski — sekre­
tarz rolny KW w Poznaniu — Sta 
nislaw Furgał również wykazywał, 
że rejon ten posiada realne moż­
liwości zwiększenia produkcji ro­
ślinnej, a zwłaszcza zbóż i ziem­
niaków, ponad ustalone zadania. 
Przeprowadzono dokładne wyliczę 
nia, z których wynika, że samo 
upowszechnienie wymiany ziarna 
siewnego zbóż oraz sadzeniaków 
dałoby dodatkową produkcję sięga 
jącą rocznie 100 tys. ton zbóż i 590 
tys. ton ziemniaków. Wojewódz­
two zmierza do tego, aby pro­
dukcja kwalifikowanych zbóż siew 
nych w 1965 r. wystarczyła na ob­
sianie 100 proc, areału w PGR 
i spółdzielniach produkcyjnych o- 
raz 50 proc, w gospodarstwach 
chłopskich.

Mówca zwrócił uwagę na zbyt 
małą pomoc w rozwiązywaniu 
spraw paszowych ze strony7 resor­
tów i placówek naukowych. Np. 
badania nad wykorzystaniem i 
wzbogaceniem wielu odpadów 
przemysłowych opóźniają się i nie 
wychodzą poza laboratoria. Tym­
czasem w wielkopolskich zakła­
dach jajczarskich, mięsnych i uty 
lizacyjnych niszczy się w skali ro­
cznej odpady, zawierające ponad 
1 tys. ton czystego białka.

Dokonując oceny gospodarki ze­
społowej — S. Furgał stwierdził, 
że — mimo uzyskiwanego syste­
matycznie wzrostu produkcji —« 
istnieje jeszcze w tych gospodar­
stwach wiele nie wykorzystanych 
rezerw. Główną przyczyną tego 
są: niezbyt jeszcze nowoczesne for 
my gospodarowania, a także nie­
doinwestowanie gospodarstw.

PAP

Delegacja KC BPK 
przybyła do Krakowa

Bawiąca w Polsce na za­
proszenie KC PZPR delegacja 
KC Bułgarskiej Partii Komu­
nistycznej z sekretarzem KC 
BPK — Iwanem Prymowcm 
przybyła we wtorek do Kra­
kowa.

W czasie dwudniowego po­
bytu członkowie delegacji 
zwiedzą zabytki i zakłady 
przemysłowe Krakowa oraz 
kopalnię soli w Wieliczce.

PAP

Niesłabnące 
powodzenie „słowików"
Powodzenie chłopięcego chóru 

poznańskiej Państwowej Filharmo 
nii w USA nie tylko nie słabnie, 
ale wyraźnie wzrasta wraz z każ­
dym występem.
Chpr występował ostatnio w miej 

scowości Bridgeport w stanie Con 
necticut oraz w' Bostonie. W tym 
ostatnim mieście, znanym z wy­
jątkowo wybrednej publiczności i 
trochę znudzonym najwybitniej­
szymi zespołami z całego świata, 
chór wystąpił w ogromnej hali 
bostońskiej orkiestry symfonicznej 
liczącej prawie 3 tys. miejsc. Wy­
stęp spotkał się z wyjątkowo ser­
decznym uznaniem widowni, która 
domagała się bisowania. Miejsco­
wa telewizja transmitowała przy­
jazd zespołu i część jego wystę­
pów. Chłopcy z Poznania zostali 
przyjęci przez gubernatora stanu 
Massachusetts, Peabody. (PAP)



Poznańsrr laureaci

Doc. dr 
A. Łopatka

Specjalnością kierownika Ka­
tedry Teorii Państwe i Prawa 
UAM — doc. dr. Adama Łopatki 
są badania nad podstawowymi 
zagadnieniami systemu demo­
kracji socjalistycznej. Prace te 
prowadzi porównawczo, analizu­
jąc problemy ustrojowe PRL, 
ZSRR i Jugosławii. Już praca dok 
torska Adama Łopatki, wydana 
w 1960 roku pt. „Rola partii ko­
munistycznej w stosunku do pań­
stwa socjalistycznego” przyniosła 
mu niemały rozgłos w krajach 
obozu socjalizmu. Wywołała tak­
że reperkusje na uniwersytetach 
krajów zachodnich.

Za dzieło „Państwo socjali­
styczne a związki zawodowe” 
doc. dr Łopatka otrzymał nagro­
dą naukową PAN. Książkę tę wy­
różnia również „Nagroda Mło­
dych”, przyznana ostatnio doc. 
Łopatce w dziedzinie nauk spo­
łecznych przez prezydia WRN 
i RN m. Poznania.

Warto dodać, że ten młody 
naukowiec (34 lata), który opu­
blikował już około 50 prac, jest 
zaangażowanym działaczem spo­
łecznym i politycznym. Szereg 
lat pełnił funkcję I sekretarza Ko 
mitełu Uczelnianego PZPR. Od 
1957 roku wchodzi w skład Egze­
kutywy KW Partii.

— Czym Pan Docent zajmuje 
się obecnie i jakie są Pańskie 
plany na najbliższą przyszłość?

—- Sporo czasu zajmuje mi kie 
rowanie pracami doktorskimi i 
magisterskimi na Katedrze Teorii 
Państwa i Prawa i'w Studium Pra 
wa dla Pracujących, którego je­
stem kierownikiem (pełnię także 
funkcję prodziekana Wydziału 
Prawa). Kieruję również zespoła­
mi, które badają zagadnienia rad 
narodowych w Poznańskiem, 
Szczecińskiem i Zielonogórskiem. 
Jeśli chodzi o moją specjalność 
naukową, to rozszerzam i przy- 
entowuję do druku II wydanie 
pracy „Rola partii komunistycznej 
w stosunku do państwa socjali­
stycznego". Piany? Ukończyć jesz 
cze w tym roku podręcznik dla 
studentów „Wstęp do prawoznaw 
stwa". (ł)

Czy Adoula 
znajdzie czas?

Możliwość wizyty w Londynie 
premiera kongijskiego Cyryla 
Adouli nie jest wykluczona, choć 
do chwili obecnej nie zapadła je­
szcze w tej mierze ostateczna de­
cyzja — stwierdza się w dobrze 
poinformowanych kołach brytyj­
skich. Wszystko zależeć będzie od 
tego, czy premier kongijski, któ­
ry przybywa obecnie z wizytą o- 
ficjalną w Brukseli znajdzie wol­
ny czas. (PAP)

Na łamach wczorajszego nu­
meru „Gazety Poznańskiej" uka­
zał się artykuł Macieja Gryfina 
pt. „AAedycy mogą a rolnicy 
nie...?" Autor artykułu wysunął 
ciekawą i godną rozważenia pro­
pozycję, aby Wyższa Szkoła Rol­
nicza podlegała nie Ministerstwu 
Szkół Wyższych lecz Ministerstwu 
Rolnictwa, podobnie jak na przy 
kład Akademie Medyczne pod­
porządkowane są Ministerstwu 
Zdrowia. M. Gryfin szeroko uza­
sadnia swoje stanowisko, pisząc 
o kłopotach gospodarstw WSR, 
o brakach wyposażenia, o pery­
petiach inwestycyjnych, o skom­
plikowanej drodze załatwiania 
wielu spraw.

„Nie mam nic przeciwko tema — 
pisze M. Gryfin — by studenci 
WSR w podległych jej zakładach 
poznali kopaczki „na dwie redlin­
ie!” i pozbierali sobie za nimi zie­
mniaki. Nasuwa się jednak pyta­
nie czy kombajny mają pozna-

Omówienie referatu Biura Politycznego KC PZPR na XII Plenum

W sprawie zwiększenia inwestycji w rolnictwie 
i zapewnienia dalszego wzrostu produkcji rolnej

Doświadczenia ostatnich lat 
a zwłaszcza tegoroczne trud­
ności gospodarcze, potwierdza 
ją prawdę, że decydujące zna 
czenie dla harmonijnego roz­
woju całej gospodarki i dla 
wzrostu poziomu życiowego 
ludności ma przyspieszenie 
wzrostu produkcji rolnej, a 
zwłaszcza produkcji zbóż i 
pasz dia hodowli. Dlatego wła 
śnie te problemy stały się te­
matem obrad XII Plenum KC 
PZPR. Referat Biura Politycz 
nego zawiera szeroki program 
rozwiązania trudności zbożo­
wo-paszowych. który jest jed 
nocześnie programem unowo­
cześnienia naszego rolnictwa 
i wzrostu jego potencjału pro 
dukcyjnego.

Oceniając dotychczasowy roz,- 
wój rolnictwa podkreśla się w re­
feracie. że w latach 1958—1962 rol­
nictwo osiągnęło wzrost globalnej 
produkcji o 18 proc, w stosiinku 
do poprzednich 5 lat. Wzrosły 
plony prawie wszystkich roślin, 
jak również zwiększyło się po­
głowie zwierząt gospodarskich, co 
pozwoliło lepiej zaspokajać po­
trzeby żywnościowe w kraju, a 
także zwiększyć eksport artyku­
łów rolno-spożywczych. Spożycie 
mięsa i tłuszczów zwierzęcych na 
1 mieszkańca wynosiło w 1955 r. 
43,8 kg, a w 1962 r. — 53,8 kg, 
czyli wzrosło o 22,8 proc., spoży­
cie tłuszczów roślinnych — 1,9 kg 
do 4,6 kg, mleka i przetworów 
mlecznych — z 331,9 1. do 356 1. oraz 
jaj — 137 szt. do 150 szt.

Jednakże w naszym rolni­
ctwie pogłębia się z roku na 
rok dysproporcja pomiędzy 
szybkim wzrostem pogłowia 
zwierząt gospodarskich i zna­
cznie wolniejszym tempem 
wzrostu produkcji roślinnej. 
Coraz większy deficyt musi- 
my wyrównywać importem 
zbóż i pasz, który osiągnął w 
bieżącym roku gospodarczym 
3 min ton. Koszt tego importu 
ciąży na naszym bilansie płat 
niczym, powoduje trudności 
w naszym handlu zagranicz­
nym i w całej gospodarce na­
rodowej. To właśnie stawia 
na porządku dziennym koniecz 
ność opracowania takiego ze­
społu środków i takiego roz­
szerzenia inwestycji państwo 
wych dla rolnictwa, aby w 
ciągu najbliższych lat można 
było rozwiązać problem paszo 
wy. Zadanie polega na tym, 
aby radykalnie zwiększyć w 
naszym rolnictwie ilość pasz, 
a zwłaszcza pasz białkowych, 
które zastąpią zboże, stanowią 
ce dotychczas podstawową u 
nas paszę treściwą dla inwen­
tarza. Jednocześnie powinna 
wzro^^ć produkcją zbóż.

Główny kierunek działania
Referat Biura Politycznego 

szczególnie szeroko omawia 
właśnie te problemy, wysu­
wając na czoło środki zmie­
rzające do zwiększenia bazy 
paszowej. Głównym kierun­
kiem działania będzie zwięk­
szenie do 1965 roku przemy­
słowej produkcji mieszanek 
pastewnych do 3,2 min ton 
oraz zwiększenie ilości pasz w 
gospodarstwach rolnych. 
Szczególny nacisk kładzie się 
na dostarczenie rolnictwu 
pasz zawierających duże iloś­
ci białka, witamin oraz in­
nych składników, które pozwo

Czy
WSR gorsza?

wać... w pawilonach Międzynaro­
dowych Targów Poznańskich?”

Dalej czytamy:
„Postulowane przejęcie pod bran 

żowy resort ściśle związany z prak 
tyką wywarłoby do broczy n- 
n y wpływ na samą naukę, w pa­
rze z lepszym zaspokajaniem jej 
trosk poszłyby i większe wyma­
gania, także wykonanie zadań 
miałoby na pewno skuteczniejszą 
kontrolę.”

I wreszcie:
„PrzeWcie z szkolnictwa wyż­

szego do Ministerstwa Rolnictwa 
spowodowałoby zapewne więk­
sze rozeznanie czy nakłady na 
niektóre inne kierunki badań (o 
których głucho w prasie a jesz­
cze gorzej, że głucho i w rolnic­
twie) są niewspółmierne do wkła­
du wnoszonego do rozwoju pol­
skiego rolnictwa. Zresztą instytu­
ty naukowe podlegają Minister­
stwu Rolnictwa a wyższe uczelnie 
nie. a tyle się mówi o jednolitym 
froncie nauki.”

LEKTOR 

lą bardziej efektywnie i ra­
cjonalnie wykorzystać istnie­
jące zasoby paszowe, jak rów 
nież bardziej racjonalnie kar­
mić inwentarz. Rozwinięcie 
na zamierzoną skalę produk­
cji przemysłowej pasz wyma­
ga zwiększenia w latach 1963- 
65 nakładów inwestycyjnych 
do 2 mld zł, tj. o 580 min zł 
więcej od założeń planu 5-let 
niego. Zaplanowana produk­
cja mieszanek paszowych po­
zwoli w całości pokryć za­
potrzebowanie na pasze treści 

■we wszystkich PGR draż spo­
rej części gospodarstw chłop­
skich, urzy czym obowiązy­
wać będzie zasada wymiany 
zboża, przeznaczanego dotych 
czas na karmę za mieszanki 
paszowe.

Ponieważ białko produkowane 
w gospodarstwach rolnych jest 
najtańsze, referat Biura Politycz­
nego podkreśla, że podejmując 
wielkie zadanie — zwiększenia 
przemysłowej produkcji pasz biał­
kowych. trzeba wykorzystać wszel 
kie możliwości zwiększenia bilan­
su białkowego w oparciu o rolni­
czą bazę produkcyjną. Referat 
przedstawia szeroki program w tej 
dziedzinie, przewidujący m. in. 
rozszerzenie uprawy zbóż wysoko- 
wydajnych, a zwłaszcza pszenicy, 
roślin motylkowych i strączko­
wych, zwiększenie zasiewów po- 
plonów i śródplonów, upowszech­
nienie kiszenia pasz, racjonalne 
zagospodarowanie łąk i pastwisk 
oraz upowszechnienie racjonal­
nych metod sprzętu siana, tak 
aby uniknąć strat białka.

Rola PSR-ów
Szczególna rola w procesie 

unowocześniania rolnictwa 
przypada PGR-om. Posiada­
jąc 2.4 min ha. czyli 12 proc, 
wszystkich użytków rolnych, 
dostarczyły one na rynek w 
roku gospodarczym 1961-62 — 
31 proc, ogólnej ilości zaku­
pionych zbóż, 43,8 proc roślin 
oleistych, ok. 20 proc, mleka 
i 12 proc, żywca wołowego. 
Jednocześnie PGR-y zaopa­
trują gospodarstwa chłopskie 
w nasiona kwalifikowane i 
zwierzęta zarodowe. Mimo po 
ważnych w ostatnich latach 
osiągnięć, część gospodarstw 
państwowych gospodaruje je­
szcze ze stratami, nie wyko­
rzystuje w pełni możliwości 
zwiększenia produkcji. Głów­
ne przyczyny tego stanu — to 
niewystarczające wyposażenie 
w środki produkcji, braki siły 
roboczej i kwalifikowanych 
kadr. W referacie wskazuje 
się szereg istotnych środków’-, 
które mają na celu stworze­
nie warunków szybkiego wzro 
stu produkcji w PGR-ach.

Przede wszystkim zwiększony 
zostanie ich park maszynowy tak, 
aby . mogły one w 1965 r. dokonać 
mechanicznego zbioru kombajna­
mi 75 proc, areału zbóż, 40 proc, 
ziemniaków i 90 proc, buraków 
cukrowych oraz w pełni zmecha­
nizować dojenie i ok. 90 proc, ro­
bót przy przeładunku pasz i obor 
nika, a także zmechanizować sze­
reg innych pracr Jednocześnie 
przewiduje się odpowiednią roz­
budowę zaplecza technicznego i 
urządzeń pomocniczych. Na te ce­
le przeznacza się dodatkowe na­
kłady, które mają wynieść 8,4 
mld. zł.

Drugą — obok inwestycji — 
dźwignią wzrostu produkcji i 
efektywności PGR — jest jej 
intensyfikacja i specjalizacja 
gospodarstw. Najważniejszym 
zadaniem produkcyjnym PGR 
jest powiększenie dostaw zbo­
ża, roślin strączkowych, olei­
stych, powiększenie pogłowia 
bydła i dostaw mleka, a także 
— co najmniej o 30 proc. — 
zwiększenie w ciągu najbliż­
szych 2—3 lat dostaw nasion 
kwalifikowanych zbóż i jesz­
cze większy wzrost dostaw sa- 
dzeni/ków ziemniaka. Referat 
zwraca szczególną uwagę na 
wprowadzenie koncentracji 
produkcji i uzasadnioną spe­
cjalizacje poszczególnych go­
spodarstw w określonych dzie­
dzinach produkcji rolnej, a 
także przykłada wielką wagę 
do jeszcze większego udziału 
PGR w zagospodarowaniu 
gruntów, głównie z Państwo­
wego Funduszu Ziemi. PGR 
przyjęły w ostatnich 2 latach 
blisko 100 tys. ha takich grun­
tów. a w następnych trzech la­
tach przejmą ich dwa razy 
więcej, korzystając z odpowie­
dnio zwiększonej pomocy fi­
nansowej państwa. Na najbliż­
sze 3 lata wyniesie ona na ten 
cel ok. 3 mld. zł.

W referacie szeroko mówi się o 
; konieczności dokształcania pra» 

cewników PGR, zwłaszcza kadry 
kierowniczej, tworzenia warun­
ków dla zatrudnienia W PGR więk 
szóści absolwentów szkół i uczel­
ni rolniczych, a także wyrówna­
nia niedoboru siły roboczej. W 
związku z tym podkreśla się, jako 
b. ważną sprawę, konieczność roz­
winięcia budownictwa mieszkanio­
wego, zapewnienia PGR-om lep­
szego zaopatrzenia w artykuły 
żywnościowe i przemysłowe, zor­
ganizowania ich pracownikom róż­
nego rodzaju usług, należytej o- 
pieki zdrowotnej, kulturalnej itp.

Spółdzielnie 
i kółka rolnicze

Podobne sprawy i zadania 
wysuwa referat wobec spół­
dzielni produkcyjnych. I w 
nich wzrost produkcji mógłby 
być znacznie szybszy, gdyby 
przyspieszyć i rozszerzyć in­
westycje i modernizację urzą­
dzeń produkcyjnych. Źachodzi 
potrzeba zwiększenia pomocy 
materiałowej i technicznej, 
zwłaszcza dla spółdzielni du­
żych oraz tych, które podej­
mują na szeroką skale inwe­
stycje produkcyjne i powięk­
szają swój obszar orzez włą­
czanie gospodarstw nową 
przyjętych członków i przez 
przejmowanie do zagospoda­
rowania gruntów PFZ.

Spółdzielnie produkcyjne — 
stwierdza się w referacie — po­
winny możliwie w najkrótszym 
czasie osiągnąć poziom wysoko- 
wydajnych, dochodowych gospo­
darstw — krzewiących kulturę 
rolną na- naszej wsi i stanowią­
cych wzór uspołecznionej gospo­
darki rolnej.

Duży fragment referatu po­
święcony jest sorawom umoc­
nienia kółek rolniczych i roz­
budowy ich zanlecza technicz­
nego. Kółka rolnicze powinny 
być bazą wielkiej pracy or­
ganizatorskiej zmierzającej do 
orzezwvciężenia istniejących 
trudności paszowych, szybsze­
go wzrostu produkcji rolnej 
poprzez mechanizacje i unowo 
cześnienie gospodarki chłop­
skiej. Kółka rolnicze, które 
istnieją w ok. 70 proc, wsi (28 
tys. kółek) i zrzeszają prawie 25 
proc, gospodarstw chłopskich, 
posiadają 20 tys. traktorów 
wraz z maszynami towarzy­
szącymi oraz nonad 18 tys. 
agregatów omłotowych. War­
tość prac wykonanych tymi 
maszynami w gospodarstwach 
chłopskich, wyniosła za ub. 
rok nonad miliard zł. Znaczna 
cześć kółek rolniczych rozwija 
również szeroką działalność 
produkcyjną i wywiera istot­
ny wpływ na rozwój produk­
cji rolnej. Ponadto kółka za­
gospodarowały 120 tys. ha zie­
mi z PFZ.

W ciągu bież, roku park maszy­
nowy kółek powinien zwiększyć 
się o połowę, a do końca 1965 r. — 
3 razy w stosunku do stanu z koń­
ca ub. roku. Trzeba nasycać zesta­
wami traktorowymi przede wszy­
stkim takie gromady, w których 
działają warsztaty remontowe i 
gdzie istnieją warunki zapewnie­
nia technicznej sprawności sprzę­
tu. W kółkach, które nie mają je­
szcze traktorów ani warsztatów, 
zakup maszyn należy rozpoczynać 
od agregatów omłotowych, apara­
tury ochrony roślin, maszyn do 
czyszczenia i zaprawiania ziarna. 
Zapleczem technicznym dla zwięk 
szonego parku maszynowego w 
kółkach powinny stawać, się Pań­
stwowe Ośrodki Maszynowe. Refe­
rat mówi o nich jako o podsta­
wowym ogniwie całego procesu 
mechanizacji rolnictwa.

Maszyny i budownictwo
Jeżeli chodzi o przemysł 

ciągników i maszyn rolniczych 
jako główne zadanie referat

Wygrane w „Koziołkach”
W 302 Poznańskiej Grze Liczbo­

wej „Koziołki” z 24 bm., nie 
stwierdzono żadnego kuponu z 
pięcioma trafieniami. Ustalono na­
stępujące inne trafienia: 10 „czwó­
rek” z/ premią po 2.868 zł, 187 
„czwórek” zwykłych po 1.868 zł, 
430 „trójek” z premią po 163 zł, 
5.838 „trójki” zwykłe po 63 zł, 
6.180 ..dwójek” z premią po 15 z; 
i 64.188 „dwójek” zwykłych pc 
5 zł. (na)
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Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Janusz Marciszewski.

GŁOS WIELKOPOLSKI redaguje 
Kolegium. Adres redakcji: Po­
znań, ul. Grunwaldzka 19. Cen­
trala telef. 611-21 łączy wszystkie 
działy. Druk: Zakłady Graficzne 
im. M. Kasprzaka. p-4 

wysuwa zwiększenie produk 
cji ciąg iików C 325, przedłu­
żenie produkcji ciągników 
Ursus C-451. uruchomienie w 
1965 roku produkcji ciągnika 
Zetor 4011, rozszerzenie do­
staw przyczep, zwiększenie 
produkcji kombajnów zbożo­
wych, suszarni fluidyzacyj­
nych i pras zbierających sło­
mę, kopaczek ciągnikowych, 
kombajnów buraczanych, ze­
stawu maszyn i urządzeń do 
przewożenia i rozsiewania 
wapna, maszyn do stosowania 
wody amoniakalnej itp. W 
tym celu konieczna będzie 
rozbudowa szeregu fabryk, ną. 
in. fabryki kombajnów w 
Płocku, zakładów w Inowroc­
ławiu. Kunowie, Strzelcach 
Opolskich, Słupsku i Kutnie.

Stwierdzając, że dotychczasowy 
rozwój budownictwa wiejskiego 
jest niezadowalający a koszty za 
wysokie, Biuro Polityczne prze­
widuje podjecie szeregu posunięć 
które by zmieniły ten stan rze­
czy. Do usprawnienia wykonaw­
stwa; zmniejszenia kosztów bu­
dowy dążyć się będzie przede 
wszystkim poprzez powszechne 
stosowanie typowej dokumenta­
cji oraz uprzemysłowionych me­
tod wykonawstwa w oparciu o 
matowo stosowane prefabrykaty. 
Ministerstwo Budownictwa i PMB 
zostało zobowiązane do organiza­
cji masowej produkcji elementów 
prefabrykowanych żelbetowych i 
z betonów sprężonych, a także do 
rozbudowy zakładów produkują­
cych prefabrykowaną stolarkę bu­
dowlaną.

Podział gospodarstw 
- zjawisko niezdrowe

Podjęcie bardzo ważnych 
decyzji zapowiada referat w 
sprawie ograniczenia podziału 
gospodarstw rolnych. Partia 
uważa obecnie za konieczne 
zastosowanie bardziej rady­
kalnych środków, które by 
skutecznie przeciwdziałały 
niezdrowemu zjawisku roz 
drabniania gospodarstw, co 
osłabia zdolność produkcyjną 
rolnictwa i paraliżuje niejed­
nokrotnie możliwości rozwo­
jowe poszczególnych gospo­
darstw z powodu obciążania 
nadmiernymi spłatami na 
rzecz spadkobierców, którzy 
gospodarstwa opuścili i pracu­

Grafika radziecka
P

o dłuższej przerwie spo­
wodowanej mrozami ot­
warto obecnie w Arse­
nale przy Starym Rynku 

wystawę Współczesnej Grafiki 
Radzieckiej, na którą złożyło się 
ponad 100 prac szeregu czoło­
wych grafików radzieckich z Mo­
skwy, Leningradu i innych ośrod 
ków plastycznych ZSRR.

Duży zestaw eksponowanych 
dzieł pozwala zorientować się we 
współcześnie istniejących w 
Związku Radzieckim tendencjach 
w tej dziedzinie twórczości. Te­
matyką większości grafik jest co­
dzienne życie i praca, widoki 
miast i fabryk, wielkich budów 
i pejzaże egzotycznych okolic 
Kraju Rad. Dużo miejsca poświę­
cono również wydarzeniom lał 
ostatniej wojny.

Ciekawym zjawiskiem, godnym 
odnotowania, jest wyraźne dążę- 
nie twórców ra­
dzieckich do ma­
larskiego wzboga­
cenia techniki gra­
ficznej. Większość 
prac wykonana jest 
w technice linorytu 

Plastyka

lub linografii,
umożliwiających stosowanie du­
żych płaszczyzn, wyzyskiwanych 
w szczególnie licznje ekspono­
wanych barwnych kompozycjach 
wykonanych tymi sposobami.

Malarskie możliwości łych tech 
nik wykorzystują liczni graficy, 
wśród których na uwagę zasłu­
guje Dymitr Dubrowin z Moskwy, 
prezentujący barwne linoryty 
Moskwa — wzgórza leninowskie 
utrzymane w delikathych. odcie­
niach szarości wielkich płaszczyzn 
nieba i rzeki i Wieczór w porcie, 
nieomal impresjonistyczny w wi­
dzeniu, o delikatnych przejściach 
brązów, złamanych zieleni i fiole­
tu, Włodzimierz Sudakow z Le­
ningradu (szczególnie w barwnej 
litografii Na zalewie z dominują­
ca wielką plamą ostrej zieleni), 
oraz Arution Owaszesjan z Ery- 
wiania (w Szewani z motywem 

ją poza rolnictwem. Przewi­
duje się wprowadzenie usta­
wowego zakazu dzielenia 
średnio i małorolnych gospo­
darstw, zarówno przez sprze­
daż części ziemi jak i w wy­
niku postępowania spadkowa 
go. Prawo do dziedziczenia bęL 
dzie przyznane wyłącznie tyrn 
osobom, dla których praca w 
gospodarstwie stanowi główne 
źródło utrzymania, pozostali 
zaś członkowie rodzin otrzy­
mywać będą spłaty. Od udzia­
łu w spadku wyłączone zosta­
ną osoby, które otrzymaj 
prace poza rolnictwem. Jeśli 
chodzi o sprzedaż ziemi, to 
gospodarstwa mogą być zby­
wane tylko w całości, bądź też 
na uzupełnienie innych gospoś 
darstw i poprawę ich struktu­
ry.

Wykonanie nowych zadań, 
które wysunięte zostały w re­
feracie, wymaga poważnego 
zwiększenia w latach 1963—65 
środków inwestycyjnych na 
rolnictwo.

Szacuje się je na 9—9,5 mld. d, 
przy czym część z tej sumy po­
kryta zostanie w drodze w*, 
wnętrznych przesunięć w planach 
inwestycyjnych rolnictwa, część 
zaś wygospodarowana z innych 
działów gospodarki. Zwiększenie 
nakładów inwestycyjnych na rol­
nictwo jest jednak jak najbardziej 
celowe z punktu widzenia inte­
resu całej naszej gospodarki. Jest 
to bowiem jedyna droga rozwią­
zania kluczowego problemu zbo­
żowo-paszowego, a tym samym 
szeregu trudności naszego handlu 
zagranicznego.

W końcowej części referat 
określa zadania dla organiza­
cji partyjnych na wsi. Sprawy 
omawiane na XII Plenum po­
winny znaleźć się w centrum 
uwagi tych organizacji i wszy­
stkich instancji partyjnych, 
jak również organizacji PZPR 
w przedsiębiorstwach i in­
stytucjach obsługujących rol­
nictwo. Organizacje i instan­
cje partyjne na wsi, współpra­
cując z ZSL, powinny całą 
swą działalność organizator­
ską i gospodarczą skoncentro­
wać na realizacji tych zadań, 
które decydują o dalszym roz­
woju naszego rolnictwa. (PAP)

zabytkowej cerkwi utrzymanej w 
szarościach i bielach).

Bardziej dynamicznie stosuje 
kolor Milica Czerniecka z Lenin­
gradu w Zamku Inżynierskim z 
mocno podkreślonymi, n espoko) 
nymi czerniami nagich konarow 
drzew parku.

Obok tego liczne są prace za­
chowujące tradycyjny walor czer­
ni i bieli jak w Ranku illariona 
Gołicyna z Moskwy z wielkimi 
bryłami czerni pleców tłumu po­
dążającego do pracy, kontrasto­
wanych niewielkimi płaszczyzna­
mi bieli. Tymi kontrastowymi ze­
stawieniami operuje też Leom 
Tukaczow z Moskwy w Moty*1* 
uralskim, z bielami splątanych 
dróg, załamywanych pod ostrym’ 
kątami i Estońskich rybakach — 
powrót o wielkich plamach czer­
ni lodzi i pierwszoplanowych po­
staci ludzkich.

Do dramatycz­
nych wydarzeń ®" 
stałniej wojny P°" 
wraca utrzymane 
w surowych kon­
trastach waloro-

wych Pożegnanie Konstanteg 
Nazarowa. Również i prace A 
drzeja Uszina z Leningradu Ran 
i Noc na torach zawierają <en 
sam niepokój głębokiej czerni 
rozjaśnionej niewielkimi błyskami 
bieli. -

Uproszczoną monumentalną 
zję plastyczną posiadają Pl‘aC* 
Olega Kudriaczowa z Moskwy 
z cyklu ilustracji do Przyg® 
Dyla Sowizdrzała. ,

Wśród stosujących inne tec^ 
niki graficzne wymienimy "8 
tynę Piętrową używającą 
swoich kompozycjach 
nych poświęconych okresowi 
wolucji odmienną, bardziej 9J 
ficzną i narracyjną, technikę s 
Iowa. .

Interesująca ta wystawa t ■ 
zuje nowy ciekawy 'n 
współczesnej radzieckiej Iwor 
ści plastycznej. -
KONSTANTY KALINO^



WPG - współpraca narodów
Z wielkim zainteresowa­

niem, szczególnie w prze 
myślę, śledzone są u nas 
wiadomości o tworzeniu 

Zachodzie międzynarodo­
wych organizacji przemysłu, 
handlu, transportu i finansów; 
śledzone i komentowane.

Dlaczego nie organizuje- 
”w naszym obozie polsko- 

^'syjsko - czesko - niemieckich 
socjalistycznych zjednoczeń, 
wytwarzających masowo, do­
bre i tanie maszyny i silniki, 
telewizory i samochody? Prze­
cież niszecie. że im większa 
produkcja, tym tańszy wyrób. 
Dlaczego więc u nas „każdy 
sobie rzepkę skrobie”? — py­
tał mnie pewien tokarz od 
Cegielskiego”.

" Czy pytanie to jest uzasad­
nione? Nie zupełnie, bowiem 
zawiera powątpiewanie a za­
razem zarzut; słuszność jego 
odnosi się raczej do przeszło­
ści- - .40Jat temu. Lenin, „wyobra­
żał sobie przyszłą współpracę 
narodów socjalistycznych jako 
jednolitą światową spółdziel­
nię. której gospodarka będzie 
prowadzona na podstawie 
wspólnego planu”. (N. Chrusz 
C7OW _ o aktualnych zagad- 

-nieniach rozwoju światowego 
systemu socjalistycznego. 
„Prawda”, sierpień 1962 r.). 
Co wi'>r zostało dotychczas 
zrobione dla stworzenia takiej 
międzynarodowej spółdzielni?

W latach 1945—1948 nie zro-

Samochodowa wiosna 
w Amsterdamie

Na wiosenny „salon samochodo­
wy" w Amsterdamie wytwórnie 
10 krajów nadesłały 275 modeli wo­
zów osobowych 68 marek. Najsil­
niej prezentowany jest przemysł 
samochodowy Niemiec zachodnich, 
Anglii, USA i Francji.

Rewelacji nie ma, są tylko dal­
sze udoskonalenia: automatyczne
skrzynie biegów. automatyczne
hamulce no i gdzie tylko można... 
guziki mechanizmów zastępują­
cych najmniejszy bodaj wysiłek 
człowieka.

W tak doborowym towarzystwie 
nie mogło naturalnie zabraknąć 
firm samochodowych ZSRR, Cze­
chosłowacji i NRD. W salonie sta­
nęły więc obok siebie ..Wołga” i 
„Moskwicz-Scaldia”, „Wartburg” 
i „Trabant", „Skoda-Felicia” i 
„Octavia”. Modeli naszej poczci-
wej ,,Warszawy' 
nie było, (pch)

Syreny”

biono praktycznie nic. Nie by­
ło po temu warunków. Każdy 
kraj odbudowywał z gruzów 
swoją gospodarkę w takiej 
formie, w jakiej istniały one 
przed wojną. Przy powszech­
nym głodzie towarowym i o- 
graniczonych środkach mate­
rialnych przynosiło to najwię­
cej doraźnych efektów. Współ 
praca międzynarodowa pole­
gała na tym, że kraj silniejszy, 
pomagał stanąć na nogi słab­
szemu.

Po raz pierwszy zakrzątnię- 
to się wokół stworzenia pod­
walin pod taką „światową 
spółdzielnię” — w roku 1949. 
Usunąwszy zniszczenia wojen­
ne, kraje demokracji ludowej 
nrzystęoowały do forsownej 
industrializacji. Powstała po­
trzeba koordynacji dostaw 
dóbr inwestycyjnych. Wów­
czas to Bułgaria, Czechosło­
wacja, Polska, Rumunia, Wę­
gry i Zw. Radziecki utworzy­
ły Radę Wzajemnej Pomocy 
Gospodarczej. W roku 1950 
przystąpiła do niej NRD. Rada 
nie miała jednak ratyfikowa­
nego przez kraje członkowskie 
— statutu; przyszli „spółdziel­
cy” nie zdążyli się jeszcze do­
brze poznać i zżyć, więc dzia­
łali bardzo ostrożnie.

Przełom nastąpił dopiero w 
latach 1959—62. Rządy państw 
naszego obozu, majac już za 
sobą doświadczenia dwóch 
oięciolatek. doszły do wniosku, 
że nastawianie gospodarki 
swoich krajów na produkowa­
nie wszystkiego po trochu bez 
oglądania się na koszty — jest 
ekonomicznym nonsensem. Ze­
brali się więc raz i drugi, 
orzedyskutowali najistotniej­
sze kwestie przyszłej ścisłej 
współpracy i postanowiły:

O Koordynować swoje wie­
loletnie plany produkcji i in­
westycji, dzielić między sobą 
zadania i specjalizować się 
każdy w innych działach tech­
niki i wytwórczości;

& połączyć ze sobą odizo­
lowane dotąd systemy energe­
tyczne, drogowe, kolejowe i 
wodne oraz prowadzić wspól­
ne inwestycje przemysłowe, 
transportowe (no. budowa ru­
rociągów) i górnicze, racjonal­
nie! gospodarować surowcami;

© stworzyć coś w rodzaju 
międzynarodowego banku in­
westycyjnego i handlowego, 
przygotowywać się do wpro­
wadzenia całkowitej wy-

miany walut a w dalszej 
perspektywie, do swobodnej 
cyrkulacji towarów i ludzi.

Wyciągając wnioski z pierw 
szego 10-lecia istnienia RWPG, 
uchwalono statut tej organi­
zacji, zarejestrowano go w 
ONZ. powołano do życia stały 
Komitet Wykonawczy Rady, 
Sekretariat i komisje branżo­
we. nadając tym wszystkim 
organom szerokie pełnomoc­
nictwa. Najwyższą jednak wła 
dzą RWPG pozostaje Sesja 
Rady, zwoływana 1—2 razy w 
roku. Wszyscy członkowie ma­
ją równe prawa. Każda decy­
zja. aby była ważna, wymaga 
jednomyślnej zgody przedsta­
wicieli wszystkich zrzeszonych 
krajów. Dyskryminacja które­
gokolwiek partnera staje się 
wiec praktycznie niemożliwa.

Tak więc proces dojrzewa­
nia warunków sprzyjających 
powstaniu sugerowanej przez 
Lenina „światowej spółdziel­
ni”. został w ostatnich 3 la­
tach wydatnie przyspieszony. 
Teoretycznie biorąc, dziś, mo­
żna już tworzyć międzynaro­
dowe zjednoczenia przemysłu, 
o które pytał niecierpliwy to-' 
karz z „Cegielskiego”.

Co się w tej dziedzinie prak 
tycznie robi, napiszemy innym 
razem.

PIOTR CHOJNACKI

Pracownicy poszukiwani

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 
Nr 2 w POZNANIU, plac Wolności 14 przyjmie do 
pracy zaraz:

2 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH,
2 EKONOMISTÓW,

z dłuższą praktyką w budownictwie.
Podania wraz z życiorysami i odpisami świadectw 
prosimy kierować pod adresem Przedsiębiorstwa jak 
wyzej. pokój 108. KI 039

BRANŻOWY OŚRODEK NORMOWANIA PRACY — 
ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU CIĄGNIKÓW’ I MA­
SZYN ROLNICZYCH zaangażuje:

TECHNIKÓW - MECHANIKÓW z wieloletnim sta- 
jem pracy w produkcji 1 technologii.

ogłoszenia pisemne prosimy kierować: Poznań, ul. 
ostrowskiego 1. Dział Kadr, telefoniczne nr 710*-21, 
wewn. 240. Warunki płacy do omówienia na miejscu.

KI 092

^Dnia 25 lutego 1963 r. zmarł nagle mój drogi 
nasz kochany ojciec, brat, szwagier i teść, 

Przeżywszy lat 47, śp.

Kazimierz Zdunek
mjr rezerwy W. Polskiego

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 28 bm., 
godzinie 10.50 z kaplicy cmentarza na Gór- 

czynie.
0 tym zawiadamiają

ŻONA, CÓRKI T RODZINA
Sczanieckiej 14a. 29630g

26 lutego 1963 r. zmarła nasza kochana 
atka, babcia i teściowa, przeżywszy lat 76, śp.

Stanisława Strzelecka
z domu Golniewicz

Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 28 bm., o go- 
lnie 12,45 z kaplicy cmentarza na Junikówie.

0 tym zawiadamia w smutku pogrążona

Poznań, Bystrzycka 2.
RODZINA

29621 g

Dfiia 24 lutego 1963 r, zmarł nasz towarzysz 
długoletni działacz związkowy

Ryszard Kabański
p°grzeb odbędzie się w środę, dnia 27 bm., 
godzinie 12,45 na cmentarzu na junikówie.
Cześć Jego pamięci! *

Rada zakładowa z. z. p. p- i S.
pRzy prezydium pow. rady narodowej

W POZNANIU
29577g

Paragraf
i życie

Błędny wpis
| w rejestrze skazanych

ronisław M. został w 
1950 r. skazany na 6 
lat więzienia z pozba­
wieniem na okres 

trzech lat praw publicznych i 
obywatelskich praw honoro­
wych. Oskarżony odwołał się 
do Sądu Najwyższego, który 
złagodził wymierzoną karę w 
ten sposób, że skazał go jedy­
nie na półtora roku więzienia, 
bez pozbawienia praw. Gdy 
akta wróciły do sądu pierw­
szej instancji, urzędnik przy­
gotował tak zwaną „kartę kar 
ną” (którą przesyła się do re­
jestru skazanych Ministerstwa 
Sprawiedliwości) i omyłkowo 
napisał w niej, że Bronisław 
M. został pozbawiony praw 
publicznych i obywatelskich 
praw honorowych (choć ta ka­
ra dodatkowa została przez 
Sąd Najwyższy uchylona). Sę­
dzia podpisał błędnie wypeł­
nioną kartę karną. Znalazła 
się więc w rejestrze skaza­
nych.

Po opuszczeniu więzienia 
Bronisław M. chciał pracować, 
ale natrafiał na poważne trud 
ności. Albo odmawiano przy­
jęcia go do pracy, albo zwal­
niano po krótkim okresie za­
trudnienia. Stan taki trwał 
przez kilka lat. Dopiero od 1

stycznia 1957 r. udało mu się 
uzyskać pracę odpowiadającą 
jego kwalifikacjom. Wtedy też 
dopiero dowiedział się, że w 
rejestrze skazanych znalazła 
się jego karta karna z błędną 
wzmianką o skazaniu go na 
dodatkową karę pozbawienia 
praw. Wystąpił tedy Broni­
sław M. do sądu z żądaniem 
zasądzenia od Skarbu Państwa 
odszkodowania twierdząc, że z 
winy sędziego, który podpisał 
błędnie wypełnioną kartę kar­
ną, przez 6 lat zarabiał prze­
ciętnie o 490 zł miesięcznie 
mniej, niżby zarabiał, gdyby 
błędny wpis w rejestrze ska­
zanych nie uniemożliwiał mu 
uzyskania odpowiedniej pracy.

Sąd Wojewódzki uwzględnił 
żądanie i zasądził odszkodowa 
nie.

Ministerstwo Sprawiedliwo­
ści wniosło rewizję wywo­
dząc m. in._ że trudności po­
woda w znalezieniu pracy nie 
mogą być uznane za normalne 
następstwo umieszczenia w re­
jestrze skazanych zapisu o po­
zbawieniu go praw, gdyż usta­
wa nie przewiduje odmowy 
przyjęcia do pracy jako skut­
ków pozbawienia praw.

Sąd Najwyższy zajął nastę­
pujące stanowisko.

Trudności znalezieniu
pracy mogą być uznane za 
normalne następstwo zamiesz­
czenia błędnych danych w kar 
cie karnej. Prawda, że ustawo
wym 
praw 
skich 
tylko

skutkiem pozbawienia 
publicznych i obywatel- 
praw honorowych jest 
utrata czynnego i bier-

Encyklopedia niowy i konferencje”, „Krypfoni-
my nazwy" (rozszyfrowanie

o II wojnie światowej

U
kazało się w Polsce sporo 
pozycji dotyczących dzie­
jów drugiej wojny świato­

wej. Są to opracowania bądź o
charakterze monograficznym,
bądź przyczynkarskim Brak było 
jednak dotychczas jakiejś pracy 
o charakterze encyklopedycznym, 
która by dawała sumę faktów, 
liczb, dał za lała 1939—1945. Tę 
lukę w dużym stopniu wypełnia 
wydany ostatnio przez Minister­
stwo Obrony Narodowej kilku- 
setstronicowy informator pł. „Dru 
ga wojna światowa" autorskiego 
kolektywu: Jana Gerharda, Julia­
na Lidera, Tadeusza Rawskiego 
i Stanisława Zaleskiego przy 
współpracy Stanisława Komornic 
kiego i Waldemara Tuszyńskiego.

Pierwszy rozdział Informatora 
zawiera omówienie wszystkich 
kampanii okresu drugiej wojny 
światowej i zakończony jest „Bi­
lansem II wojny światowej" przy 
noszęcym dane co do rozmiarów 
uczestniczących w niej armii, strat 
itp. Rozdział drugi nosi tytuł 
„Mała encyklopedia działań lu­
dowych sił zbrojnych Polski w 
drugiej wojnie światowej". Dwa 
następne rozdziały poświęcone 
sa omówieniu rozwoju sil zbroj­
nych w latach 1939—1945 na 
ś* iecie oraz sił zbrojnych po­
szczególnych państw — uczestni­
ków drugiej wojny światowej. Za 
mykaję to swego rodzaju vade- 
mecum rozdziały zatytułowane: 
„Ważniejsze międzynarodowe u-

kryptonimów na przykład waż­
niejszych operacji wojskowych), 
„Tablice chronologiczne drugiej 
wojny światowej".

Książką zaopatrzona jest w 
liczne mapki ilustrujące przebieg 
kampanii i bitew, 'tabele staty­
styczne, dobrze pomyślane ta­
blice chronologiczne zestawiające 
w czasie fakty i zdarzenia roz­
grywające się na różnych are­
nach drugiej wojny światowej. 
„Informator" zniknie niewątpli­
wie szybko z półek księgarskich, 
boć nakład 10 tys. egzemplarzy 
wydaje się przy tego typu wy­
dawnictwie wręcz skromny. Au­
torzy w przedmowie przewidują, 
że książka ich doczeka się, być 
może, drugiego wydania. Wzbo­
gacona wtedy zostanie — we­
dług ich obietnic — o nowe dzia 
ły: słownik biograficzny i geo­
graficzny, bibliografię literatury 
przedmiotu itp. (ZAP)

nego prawa wyborczego, utra­
ta stanowisk publicznych i 
zdolności ich uzyskania oraz 
utrata orderów (art. 45 i 46 
kodeksu karnego), a nie utrata 
zatrudnienia czy też możno­
ści uzyskania pracy. Faktycz­
nie jednak skazany na karę 
dodatkową utraty praw może 
mieć tej właśnie przyczyny 
poważne trudności z uzyska­
niem odpowiedniej pracy. 
Trudności te mogą być nor­
malnym następstwem skaza­
nia na karę dodatkową. Dla­
tego Skarb Państwa odpowia­
da za błędne wypełnienie kar­
ty karnej.

Mimo przyznania w zasadzie 
racji Bronisławowi M. Sąd 
Najwyższy uchylił wyrok za­
sądzający odszkodowanie i 
sprawę przekazał do ponow­
nego rozpoznania przez Sąd 
Wojewódzki. Nie zostało bo­
wiem w dotychczasowym po­
stępowaniu dostatecznie prze­
konująco ustalone, że trudno­
ści powoda ze znalezieniem 
pracy zostały wywołane wła­
śnie zamieszczeniem błędnego 
wpisu o pozbawieniu praw. 
Nie można wykluczyć, że przy 
czyną trudności był sam fakt 
skazania powoda na karę wię­
zienia (w karcie karnej wpi­
saną prawidłowo). Gdyby zaś 
tak było, to oczywiście Skarb 
Państwa nie odpowiadałby za 
szkodę, bo błąd w karcie kar­
nej nie byłby przyczyną tej 
szkody. Należy wiec przez prze 
słuchanie dyrektorów czy ka­
drowców tych wszystkich za­
kładów pracy, w których po­
wód starał sie o pracę bez sku 
tku i tych, z których go wkrót 
ce po przyjęciu zwalniano, wy 
jaśnić motywy postępowania 
w stosunku do powoda. Czy 
rzeczywiście przyczyną kłopo­
tów powoda był tylko wpis o 
rzekomvm skazaniu na utratę 
praw? Dopiero wtedy sprawa 
będzie mogła być należycie 
rozstrzygnięta.

KAZIMIERZ JANICKI

Zakłady Mięsne w Gnieźnie, ul. Przy Rzeźni 2 — 
zaangażują: 2 techników • rolników (zootechników) 
do pracy terenowej w powiatach Gniezno i Wrześ­
nia. Mieszkań nie zapewnie się. Do pracy konieczna 
dobra sprawność fizyczna, środek lokomocji (moto­
cykl) i zamieszkanie na terenie przyszłej pracy.

KI 320
ZAKł AD BUDOWLANO - REMONTOWY PGR 
KAMOWICE, ulica Dworska 1 zatrudni zaraz:

NA-

2.

3.

INŻYNIERA — na stanowisko kierownika 
cinka grupy robót;
DWÓCH TECHNIKÓW BUDOWLANYCH 
działu technicznego;

od-

do

ST. KSIĘGOWEGO — FINANSISTĘ i KSIĘGO 
WEGO, wymagane wykształcenie średnie i prak 
tyka w zawodzie.

Warunki wynagrodzenia do omówienia. KU12
SPOI DZ1ELNIA PRACY „LABORATORIUM ODZIE­
ŻOWE” W POZNANIU, ul. Młyńska nr 5 — zatrudni 
— 1Z KIEROWNIKA SKLEPU WZORCOWEGO ze 

znajomością branży odzieżowej — oraz
— 1 SPRZEDAWCĘ — wynagrodzenie wg obowiązu-

jących zarządzeń w spółdzielczości.——------- K1194

Dnia 24 lutego 1983 T. zasnęła w Bogu, po cięż­
kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
nasza najdroższa, najukochańsza siostra, szwa- 
gierka i kuzynka, śp.

Zofia Adamczewska
Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 28 bm., 

o godz. 10,30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
Nabożeństwo 

w kościele Sw.

29573g

żałobne tegoż dnia o godz. 7,30 
Marcina.
głębokim smutku pogrążeni 

bracia i .rodzina

Dnia 25 lutego 1963 r. zmarł długoletni kolega, 
członek naszego Cechu, śp.

Ignacy Czajka
mistrz stolarski

Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 28 bm., o go­
dzinie 13,15 z kaplicy Cmentarnej na Junikówie.

Cześć Jego pamięci!
CECH RZEMIOSŁ DRZEWNYCH W POZNANIU

Dnia 23 lutego 1963 r. zmarł po krótkich, 
lecz ciężkich cierpieniach 

Marian Inglink
mistrz rzemiosła kuchmistrzowskiego, 
przewodniczący sekcji kuchmistrzów.

Sp. Zmarły był oddanym przyjacielem i do­
skonałym znawcą swojego rzemiosła.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbył się we wtorek, dnia 26 bm., 

na cmentarzu na junikówie.

ZARZĄD 
CFCHU RZEMIOSŁ RÓŻNYCH W POZNANIU 

" KI509

Przetargi

Spółdzielnia Pracy Lumet w Poznaniu, ul. Dzierżyń­
skiego 7 ----- '* * ‘
maszyn:
1) Tokarka
2)
3)

. 4)
5)
6)

8)
9)

10)
11)
12)
13)
14)

10)
17)
18)

ogłasza prze^Arg na kapitalny remont

GS „Samopomoc Chłopska” w Swarzędzu — ogłasza 
przetarg na budowę 2 pawilonów handlowych T-24. 
W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Bliższych in­
formacji udzieli Biuro Administracji GS. Termin 
składania ofert do dnia 1. HI. 1963 r. Zastrzega się
prawo dowolnego wyboru oferenta. Kim

Prasa 
Prasa 
Prasa 
Prasa

TUE-35
mimośrodowa 
mimośrodowa 
mimośrodowa PM-6 
mimośrodowa PM-6

nr inwent. 4006 
nr inwent. 4054 
nr inwent. 4055
nr inwent. 4057

Frezarka pozioma —
Rewolwerówka —
Frezarka szłowa —
Piła ramowa mechaniczna —
Piła ramowa mechaniczna —
Nożyce cyrkularne —
Wiertarka stołowa —
Wiertarka stołowa —
Wiertarka stołowa —
Wykonanie form wtryskowych 
styren do zabawek) 
Wykonanie form na tworzywo 
Wykonanie oprzyrządowań do

nr

nr

nr

inwent. 
inwent. 
inwent. 
inwent. 
inwent. 
inwent.

4059
4027
4007
4000
4030
4031 2

inwent. 4000
nr inwent. 
nr inwent. 
nr inwent. 
(na poli-

prasowane 
zabawek

Wykonanie sprawdzianów do podzespołów 
przy produkcji„zabawek.

in’O 
4017

szt.
8
5

Leszczyńska Fabryka Okuć Budowlanych — Leszno, 
ul. Dąbrowskiego nr 1, zapi»asza do składania pi­
semnych QFERT na wykonacie i dostarczenie 
w II kwartale 1963 r. urządzenia do badania sanio- 
zamykaczy drzwiowych. Bliższych informacji 
udzieli i udostępni do wglądu dokumentacje proto­
typową — Dział Mechaniczno - Energetyczny w. w. 
Fabryki w dni powszednie od godz. 7—14. W prze­
targu mogą brać udział przedsiębiorstwa: państwo­
we. spółdzielcze i prywatne. Oferty należy składać 
do dnia 10 marca 1963 r. w zalakowanych koper­
tach z napisem: „Przetarg SZD” — w sekretariacie 
Fabryki. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 
15 marca 1963 r., o godzinie 11 w Dziale Mecha­
niczno - Energetycznym w. w. Fabryki. Zastrzega 
się prawo swobodnego wyboru oferenta względnie 
unieważnienia przetargu bez podania powodów.

Bliższych informacji udzieli Dział Techniczny 
dzielni w godzinach od 7.15—15,15. Oferty ż poda- 

| niem ceny należy złożyć w biurze Spółdzielni do 
: dnia 6 marca 1963 r. Przetarg odbędzie się 7 marca 
( br. o godz. 15.30. Oferenci lub ich upoważnieni 
i przedstawiciele mogą uczestn czyć w jawnej części 
i przetargu. Oferty składać mogą przedsiębiorstwa 
t państwowe, spółdzielcze i prywatne. Spółdzielnia

Spól-
Sprzedaż

। zastrzega sobie dowolny 
nia powodu.

i prywatne. Spółdzielnia 
wybór oferenta bez poda­

K1458

Przyjmę dwóch uczniów 
w naukę tapicerstwa — 
warunek 16 lat. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28478g.
Przyjmę pomoc domową. 
Poznań, Lampego 3 m. 3. 
lei. 534-29.__ 28902g
Fryzjerka młoda, dobra

Wózki dziecięce 1 dla la­
lek w dużym wyborze po 
lei ają Bracia Chojnaccy, 
Wrocławska 25. 27161g
Wapno palone najwyższej 
jakości sprzedaje Wapien 
nik ew Błotnicy, powiat 
Strzelce Opolskie. 2854p

Dnia 25 lutego 1963

siła poszukuje pracy. O- 
Ogłoszeń.'ferty Biuro

r. zmarł. opatrzony Sa­
kramentami św., mój najdroższy mąż, uko­
chany ojciec, teść i dziadek, śp.

Marcin Maciejewski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 28 bm.. o go­

dzinie 12,15 z kaplicy cmentarnej na Junikówie.
W ciężkim smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, Gwardii Ludowej 39 m. 22.

_______________________________________ K1536

Grunwaldzka 
28783g.

19 dla

1 KupiiB'

Kupię każdą ilość taśmy 
sprężynowej grubości 0.35 
mm. Poznań. Wodna 21 m. 
15.__________ 28773g
Szynszyle kupię. Oferty 
z podaniem cen>' Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 28808g.

Wszystkim Organizacjom Społecznym, Izbie Rzemieślniczej w Poznaniu, 
Cechowi Rzemiosł Różnych w Chodzieży oraz niezliczonym Rzeszom Miesz­
kańców Chodzieży, którzy wzięli udział w pogrzebie, śp.

Kazimierza 
Sersieckiego 

oraz okazali nam dużo serca i współczucia w ciężkich dla nas chwilach 

składamy nasze 

NAJSERDECZNIEJSZE PCDZ5ĘKCWANTĘ 

Maria Serdecka z synem 
Chodzież, w lutym 1963 r.

287571?

Pianino krzyżowe (płyta 
metalowa) — 7.500 zł — 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29312g.
Wózki "dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowski, Poznań, Czer 
wonej Armii 10. 28(T28g
Nasiona cebuli wolskiej, 
gwarantowane, własnej 
produkcji, ostatniego 
zbioru — sprzedam. Ofer­
ty pisemne: ,.R-4»75” 
PAR. Warszawa, Poznań-
ska 38. K1499

Zgubiono żółtą aktówkę 
z dowodami na zakup 
materiałów, kopie rachun 
«;ów oraz dwa lekarstwa 
francuskie. Uczciwego zna 
lazcę wynagrodzę. Zgubę 
proszę oddać: Poznań. Sw. 
Wojc echa 30 m. 12. tele­
fon 23-89. 298(95

Naprawa biuro­
wych, Marcinkowskiego 
26 telefon 23-63 (obok 
kina ..Gwiazda”). 28307g

’ Naprawa, montaż 
łyżew i innego s

j sportowego — Sp 
i Czerwonej Armii 4' 
' II piętro.

ł nart, 
sprzętu

28858g



TEATRY

27 LUTY Gabriela, Wiktora

środa Słońce: 6.46—17.26 Zamiana lub lokator TMMP rozszerzyło

MARCINEK — g. 11 — „Królowa 
śniegu” (koniec ok. g. 12.30) *

OPERETKA — g. 19 — „Dziękuję 
Ci, Ewo” (koniec ok. g. 22)

Pozostałe teatry nieczynne
KINA

APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 — „Wszyscy do domu” (wło­
ski, 14 lat); BAŁTYK — godz. 
10, 12, 14, 16, 18, 20 — „Gangsterzy 
i filantropi” (poi., 14 1.), CZTER­
NASTKA — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 — „Nigdy w niedzielę” (grec­
ki, 18 1.); GONG — g. 10. 12 — 
„Czarodziejski kwiat” (radź., 9 1.), 
g; 16, 18.15, 20.30 — „Dziewczyna z 
dobrego domu” (poi., 16 1.); GWIA 
ZDA KINO DOBRYCH FIMÓW —
g. 10.30, 13 — 
(radź.-franc.,

.Normandie Niemen'
12 1.), g.

20.15 — „Krzyk” (włoski,
15.30, 18,

, 18 1.),
HUTNIK — g. 18 — „Matka i cór­
ka” (włoski, 18 1.); KOSMOS — g. 
17, 19.30 — „Sobotni wieczór^ (jug., 
16 1.); MALTA — g. 17, 19 — „Pan 
bez mieszkania” (jug., 16 1.); MI­
NIATURKA — g. 15.45, 18, 20.15 — 
„Grzesznicy bez winy” (radź., 16 
1.); MUZA — g. 15, 17.30, 20 — „U- 
prowadzenie” (włoski, 16 1.); OLIM 
PIA — g. 15, 17.30 , 20 — „Klub ka­
walerów” (poi., 16 1.); OSIEDLE —
g. 16, 18, 20 ,Slad wiedzie w
noc” (NRD, 16 1.); RIALTO — g. 
10.30, 13, 15.30, 18, 20.15 — „Gigi” 
(USA, 16 ].); RUSAŁKA — g. 17 — 
„Zmartwychwstanie” I s., (radź.,
181.), g. 19.30 ,Zmar twych wsta-
nie” II seria (radź., 18 1.); SCALA 
g. 15, 17.15, 19.30 — „Serce i szpa­
da” (franc., 12 1.); TĘCZA — g. 
16, 18, 20 „Świat się śmieje”, (radź 
14 1.); WILDA — g. 14.30, 17, 19.30
,,Kapitan Les” (jugosł. 
WCZASOWICZ — g. 17,

16
19.15

„Manekin Pis” (hol., 12 1.); WOJ­
SKOWE — g. 15, 17 — „Wicehrabia
de Bragelonne” (franc..
19.30 Baza ludzi

, H'i.), g. 
umarłych”

(poi., 18 1.); WRZOS (Mosina) — g.
16 .Rewia snów
ZNICZ — g. 19 —

r” (austr., 16 1.), 
.Srebrny wiatr".

RADIO
WARSZAWA I: 8.30 — Muzyka;

9 — Dla klas I i II; 9.20 — Koncert 
rozrywkowy; 10 — Korespondencja 
z zagranicy; 10.10 — „Te książki 
warto przeczytać”; 10.25 — Kon-
cert; 11 — , 
lecczyżnie”; 
przez świat'

Z alfabetem po Kie-
11.15
12.45

,,Z melodią
Na swojską

nutę”; 13 — Dla klas 1, II i III; 
13.20 — Muzyka operowa; 14 ’— Z 
warsztatu pisarza St. Piętaka;
14.30 — Koncert Orkiestry Symf.;
15.10 — „Wirtuozi muz. rozr.; 15.30
Kwadrans : 
riasem i 
Smyczkami;

z Holmethem Zacha- 
jego Czarodziejskimi

15.45 Amatorskie
Zespoły przed mikrofonem; 16.05 
Melodie włoskie; 16.15 — „W kra­
ju”; 16.35 — Program młodzieżo­
wy; 17.05 — „Posłuchajmy muzyki 
i o muzyce”; 17.30 — Dla uczniów; 
18 — Uniwersytet Radiowy; 18.10 
,,W słońcu”; 18.30 — Kurs nauki j. 
franc.; 18.55 — „Pięć minut o wy­
chowaniu”; 19 — Pieśni M. Karło­
wicza; 19.20 — Koncert Orkiestry 
PR; 20.26 — Sport; 20.30 — Kwa­
drans polskich piosenek; 20.45 — 
Ze wsi i o wsi; 21 — Koncert cho­
pinowski; 21.30 — Jan z Lublina, 
opr. Jan Krenz: Suita tańców z 
tabulatury organowej Jana z Lu­
blina; 21.40 — „Romans z Kaska­
dy” słuchów, poetyckie z biogra­
fii J. Słowackiego; 22.15 — „Na 
Kremlu” i w „Bolszoj”— wrażenia 
muz. Z. Sierpińskiego z pobytu w
Moskwie; 22.55 
dzinna.

Poradnia Ro-

POZNAŃ: 7.50 — Muzyka; 8.35 — 
„Na wspólnej barykadzie”; 9 — 
Koncert muz. dawnej; 9.45 — Kurs 
nauki j. ros.; 10 — Nastrojowe me­
lodie; 10.30 — Z życia ZSRR; 12.15
Gra Kapela Ludowa; 12.30
lone Zagłębie; 
Śląska”; 13 - 
fragmenty z 
mak”; 13.25 — 
ode. opowiad.

12.45
— Zie-

,List ze
Reinhold Glier: 

baletu „Czerwony 
„Dzikie ziele” — 
M. Dąbrowskiej;

13.45 — Audycja pedag.; 14 — Me­
lodie operetkowe; 14.30 — „Mówi 
Technika”; 14.45 — Dla dzieci; 15 
Koncert Studentów Państwowej 
Wyższej Szkoły Muz.; 15.30 — Dla
dzieci; 18.10 Loteryjka muz.
18.45 — Fel. filmowy K. Kazimier­
skiego; 18.45 — Ekonomiczny pro­
blem tyg.; 19.30 — Astr Młodych; 
20.17 — Muzyka; 20.30 — Fel. muz. 
J. Waldorffa; 21.27 — Sport; 21.40 
Orkiestra tan.; 22.10 — Rozmowa z 
ministrem kultury i sztuki T. Ga­
lińskim; 22.30 — Międzynarodowy 
Uniwersytet Radiowy; 22.50 —
Koncert muz. polskiej.
TELEWIZJA

POZNAŃ I PROGR. OGOLNOP.: 
11 — Progr. dla szkół: „Ludzie w 
bieli” dla klas VII; 19.2Ó — Maga­
zyn „Światowid” nr 53; 19.55 — 
„Dobranoc”; 20 — Dziennik TV; 
20.25 — Telew. Magazyn Medycz­
ny; 20.50 — Teatr TV: „Studio 63” 
— „Wieża malowana”; 21.10 —
„Most” — Magazyn polsko-niemiec 
ki; 22.25 — Wiadomości dziennika 
TV.

WYSTAWY

OaLtualnśanie
Lario^eL mćeszLaniowycSi na Wildzie

IV a początku tego miesiąca Prezydium DRN Wilda zawia- 
’ domiło na łamach prasy wszystkich administratorów 

o konieczności sporządzenia aktualnych kartotek mieszka­
niowych oraz lokali użytkowych w starym i nowym budow­
nictwie.

W ciągu prawie całego lute­
go Wydział Spraw Lokalowych 
w tej dzielnicy przyjmował w 
wyznaczonych terminach po­
szczególnych administratorów, 
by uzgodnić i uzupełnić dane 
z kartotekami znajdującymi 
się w posiadaniu Wydziału.

W zasadzie termin uaktual­
nienia kartotek na Wildzie u- 
płynął wczoraj. Niestety, na 
około 500 administratorów zgło 
siło się zaledwie 360 i to nie 
zawTsze w terminach wyzna­
czonych przez Wydział. Było 
i tak, że w jednym dniu nie 
przybył ani jeden zaintereso­
wany, a w następnym znacznie 
więcej niż przewidywano. Stąd 
też w niektórych dniach pa­
nował w Wydziale tłok i zain­
teresowani musieli czekać na 
załatwienie swych spraw.

Wprawdzie pracownicy Wy­
działu starali się jak najszyb­
ciej obsłużyć petentów, jednak 
właśnie wskutek nieprzeslrze-

Młodzież garnie się 
do szkół oficerskich

W związku z licznymi pyta­
niami ze strony młodzieży, do 
tyczącymi warunków przyję­
cia do szkół oficerskich, ZD 
LOK Stare Miasto zorganizo­
wał spotkanie kandydatów z
podchorążymi oficerami
Szkoły Oficerskiej Wojsk Pan 
cernych im. Stefana Czarnie­
ckiego.

W spotkaniu wzięła udział 
młodzież w wieku przedpobo­
rowym. Podczas dyskusji pa­
dały z sali liczne pytania do­
tyczące takich zagadnień jak:
program 
sprzętu, 
urlopów, 
światowe

szkolenia, jakość 
ilość przepustek i 
życie kulturalno-o 
w wojsku czy też

możliwość uprawiania sportu.
Na zakończenie spotkania 

wyświetlonó film pt. „Szkoły
oficerskie”. (s)

H KlfLTIfRMNY 8
l MARCA „RUSZAJĄ” TEATRY

Po dłuższej przerwie, spowodo­
wanej trudnościami opałowymi, w 
piątek, 1 marca rozpoczynają się 
przedstawienia w Teatrze Polskim 
i Teatrze Nowym. „Polski” wy­
stawi komedię W. Szekspira pŁ 
„Wesołe kumoszki z Windsoru”, a 
„Nowy” — współczesną sztukę N. 
Rolleczek pt. „Sukces”. Początek 
przedstawień o godzinie 17. (cz)

POZNAŃSCY AKTORZY 
W BERLINIE

Od kilku dni przebywa w Ber­
linie dyrektor Teatru Polskiego 
Jan Perz z grupą aktorów poznań-
skich, 
role w 
Polski 
„Opera 
wią w

BWA — Arsenał — St. Rynek — 
Wystawa Współczesnej Grafiki 
Radzieckiej — czynna od g. 11— 
1?.
Wystawa Okręgowa Związku 
Polskich Artystów Fotografików 
czynna od g. 11—17.

DYŻURY
SZPITAL IM. ŚWIĘCICKIEGO — 

chirurgia — ul. Przybyszewskie­
go 49 — tel. 612-11

SZPITAL PRZYZAKŁADOWY —
H. Cegielski interna ul.
Dzierżyńskiego.

WOJEWÓDZKI SZPITAL DZIE­
CIĘCY — chirurgia dziec. — ul. 
Józefa 8/9 — tel. 512-96

gania terminów nie uniknęło 
się tłoku.

Również szereg zaintereso­
wanych nie dostarczył wszyst­
kich danych dotyczących wiel­
kości każdej izby, z podaniem 
kto ją zamieszkuje, a także nie 
zawsze uwzględniono subloka­
torów. Dlatego też trzeba bę­
dzie jeszcze uzupełnić te braki, 
co z kolei opóźni zakończenie 
akcji uaktualniania kartotek. 
Na opóźnienie wpłynie także 
i to, że 140 administratorów 
nie zgłosiło się jeszcze w Wy­
dziale.

Na razie trudno przewidzieć, 
jakię będą wyniki całej akcji. 
Jak wynika jednak z dotych­
czas zebranych danych, w wie 
lu przypadkach lokatorzy po­
siadają nadmetraż powierzch­
ni użytkowej. Wydział Spraw 
Lokalowych Wildy przewidu­
je, że chyba dopiero w kwie­
tniu będzie można sporządzić 
dokładny wykaz tych miesz­
kań, których zagęszczenie nie 
jest zgodne z obowiązującymi 
normami. Z tą też chwilą wpro 
wadzony zostanie w życie art. 
49 Prawa Lokalowego, doty­
czący wymiany z urzędu więk 
szego mieszkania na niniejsze 
lub przyjęcie lokatora. Przed 
tym jednak Wydział Spraw 
Lokalowych zwróci się do Wy­
działu Gospodarki Komunal­
nej i Mieszkaniowej o ściąga­
nie należności za nadmetraż 
przy płaceniu dzierżawy, (a)

swej zasięg
W Pałacu Działyńskich pod­

sumowało w miniony ponie­
działek roczny dorobek Tow. 
Miłośników m. Poznania. Roz­
wój miasta, które na dzień 1 
stycznia br. liczyło 422.700 
mieszkańców sprawił, że po 
wstały oddziały dzielnicowa 
Towarzystwa, wzięły on« na 
siebie sprawy związane z da­
nym środowiskiem. Najaktyw­
niejszym. jak wynika ze spra­
wozdania, jest oddział dziel­
nicy Grunwald, który rozwinął 
żywą i wszechstronną działal­
ność. W ślad za nim idą Osie-
dle Warszawskie, 
i Ławica.

Praca Towarzystwa 
w sześciu komisjach:

Fabianowo

skupiała się 
ochrony ża­

bytków. młodzieżowej, ustalania 
nazw, kulturalno-oświatowej, or­
ganizacyjnej i wydawniczej. Wiel­
ka usługę oddaje miastu Ośrodek 
Informacyjny, zwłaszcza w okre­
sie Targów. Wykłady o Poznaniu, 
prowadzone przez fachowców, sta­
nowią chlubną kartę Towarzy­
stwa. W roku sprawozdawczym 
Towarzystwo nawiązało kontakty 
z analogicznymi organizacjami w 
Bydgoszczy, Toruniu, Szczecinie i 
Gdańsku, a z inicjatywy poznań­

skiego Towarzystwa powstała ana­
logiczna organizacja w Koszali­
nie. Sprawozdanie zwróciło uwa­
gę na słaby kontakt naszych za­
kładów przemysłowych z celami 
i zadaniami Towarzystwa.

Obrady, którym przewodni­
czył inż. K. Ulatowski, poprze­
dziła t okolicznościowa poga­
danka prof. dr. Z. Grota o 18 
rocznicy wyzwolenia Pozna­
nia. Po omówieniu zadań r.a 
ten rok i żywej dyskusji, do­
konano wyboru nowych władz 
Towarzystwa. Na prezesa 20- 
osobowego Zarzadu ponownie 
powołano dyr. Polskiego Ra­
dia i Telewizji red. Stanisława 
Kubiaka, (fh)

Wokół problemu warzyw
w powiecie poznańskim

sięPod przewodnictwem radnego Stefana Conrada odbyła 
wczoraj XV sesja Powiatowej Rady Narodowej w Fo-

znaniu. Przedmiotem obrad były sprawy związane z reali­
zacją planów gospodarczych i zadania rolnictwa powiatu
poznańskiego w 1963 roku.

Z informacji o pracy Prezy­
dium PRN, złożonej przez se­
kretarza Zdzisława Górczaka, 
wynika, że budżet powiatowy
za
PO
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1962 rok został wykonany 
stronie dochodów w 95 proc, 
po stronie wydatków w 
proc. W latach 1963/1965

będą wybudowane w powiecie 
poznańskim gmachy dla dzie­
więciu szkol podstawowych i 
jednej średniej (Puszczykowo). 
Omawiając zadania rolnictwa, 
przewodniczący Prezydium Mi 
chał Szaroch wskazał na zmia­
ny, jakich dokonano w struk­
turze zasiewów na korzyść wa-
rzywnictwa roślin paszo-
wych. Zwiększono na przykład 
obszary uprawne pod warzy­
wa o 118 ha, pod lucernę i ko­
niczynę o 572 ha. Wzrosło rów­
nież pogłowie bydła do 46,6

którzy odtwarzali główne 
wystawianej przez Teatr 
sztuce B. Brechta pt. I 
za 3 grosze”. Aktorzy ba- 
Berlinie na zaproszenie

słynnego „Berliner Ensemble”. Cel
wizyty wymiana doświadczeń 

(cz)
O SOCJOLOGII W „OD NOWIE"

W cyklu spotkań z naukowca-
mi dzisiaj o godz. 20, klubie
„Od nowa” (ul. Wielka 1.) wystą­
pi znany socjolog, kierownik Ka­
tedry Socjologii Przemysłu przy 
WSE prof. dr Tadeusz Szczurkie­
wicz. Temat spotkania: „Moda na 
socjologię”, (na)

KONCERT BACHOWSKI

Poznańskie Tow. Muzyczne im. 
H. Wieniawskiego urządza 27 bm. 
(środa), o godz. 19.30, pierwszy w 
tym roku z cyklu bachowskiego 
koncert kameralny: Odbędzie się 
on w sali PTM przy St. Rynku
46/47. Wystąpią: Brenczówna
(klawesyn), J. Kaliszewska (skrzyp 
ce), E. Statkiewicz (skrzypce) i W. 
Tomaszczuk (flet).

RYSUNKI M. BEREZOWSKIEJ

Pąłac Kultury zaprasza w śro­
dę, 27 bm. o godz. 17 na otwarcie 
wystawy rysunków Maji Berezow­
skiej. Wystawa czynna będzie w 
holu na I piętrze.

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA — ul. 
Chełmońskiego nr 20, tel. 544-44 

POWIATOWA STACJA PR — ul.
Kościuszki nr 102 — tel. 86-86. 

APTEKI: Armii Czerwonej 25,
Kraszewskiego 12, Dzierżyńskie­
go 349, Mazowiecka, Starołęcka 
79 (tylko dyżur nocny), Głogow­
ska 107/109, Strzelecka 33/35.

sztuk trzody chlewnej do
86,8 sztuk na 100 ha.

W dyskusyjnych wypowie­
dziach krytycznych wskazywa 
no na pewne niedociągnięcia 
w rozwoju rolnictwa. Ogólny 
wniosek w dyskusji można by 
streścić w dwóch zdaniach: 
rolnicy powiatu poznańskiego, 
stanowiącego zaplecze dla Po­
znania powinni się nastawić 
na warzywa, owoce, ziemnia­
ki, nabiał i mięso, czyli pro­
dukty potrzebne na zaopatrze­
nie mieszkańców wielkiego 
miasta. Ograniczać należy na­
tomiast do niezbędnego mini­
mum uprawy innych roślin
zbożowych i okopowych. W
przestawieniu powinna dopo­
móc administracja państwowa 
przez inicjowanie odpowied­
niego zaplecza handlowego, 
przetwórczego i usługowego.

Poza tym głównym proble­
mem radni wysłuchali infor­
macji o przebiegu zbiórki na 
SFBS, zatwierdzili zmiany w 
budżecie i uchwalili plan pra­
cy Rady na 1963 rok. (kj)

Helena Bąk. — Prosimy o do­
kładne podanie, dlaczego u Pani 
nie ma wody i gdzie Pani miesz­
ka.

Ob. I. Nowicki Poznań. — Przy­
kro nam, że Pan właśnie tak od­
czytał nasz artykuł pt. „Mity o 
węglu”. (517/63)

ładniejsze i modne wnętrze 
także na Dworcu Zachodnim
Kilkanaście miesięcy temu zakończona została moderni. 

zacja i przebudowa holu Dworca Głównego. Chcąc do. 
prowadzić do końca podjęte prace nad przebudową całości 
poznańskiego dworca, w najbliższych dniach rozpoczną jL 
prace w pawilonie zachodnim.

W zasadzie modernizacja o- 
bejmis tylko wnętrze. Elewa­
cja budynku Dworca Zachod­
niego pozostanie niezmieniona. 
Od 4 marca zawieszona zostaje 
sprzedaż biletów w kasach od 
strony zachodniej. Zachowane 
będzie tylko główne wejście, 
zaś bilety podróżni nabywać 
będą mogli tylko na Dworcu 
Głównym, gdzie uruchomiona 
zostanie większa liczba kas. 
Projekt przebudowy wnętrza 
Dworca Zachodniego przygo­
towali inż. arch. Z. Kłopacki 
i inż. areh. K. Serowski.

Głównym zmianom ulegnie 
układ funkcjonalny. Dotych­
czasowe kasy zostaną wybu­
rzone, dzięki czemu zwiększy 
się powierzchnia poczekalni. 
Nowe kasy usytuowane zosta­
ną na ścianach szczytowych, z 
prawej i lewej strony główne­
go wejścia i zmodernizowane 
na wzór istniejących już na 
Dworcu Głównym. Podobnie 
będą usytuowane kioski „Ru­
chu” i „Domu Książki” oraz 
ewentualnie stoisko z kwiata­
mi. Lokalizacja tego ostatnie­
go jest jeszcze przedmiotem 
dyskusji. Wydaje się, że tego 
rodzaju kiosk byłby potrzebny. 
Ostatecznie „kwiatek dla Ewy”
trzeba 
marca.

Całe 
stanie 
wymi.

kupować nie tylko 8

wnętrze wyłożone zo- 
okładzinami marmuro-
W ścianach wstawi się 

rolkowe rozkłady jazdy, które
najlepiej zdają egzamin ze 
wszystkich dotychczas stoso­
wanych. Strop budynku będzie 
obniżony.

Przebudowie ulegnie rów­
nież odcinek tunelu od Dwor­
ca Zachodniego do Głównego, 
w którym wzmocni się oświe­
tlenie i wprawione będą w ścia 
ny gabloty reklamowe. Budów 
niczowie chcieliby przez cały 
okres prac utrzymać normalny 
ruch pomiędzy peronami a 
Dworcem Zachodnim. Jednak

Wielkopolska 
najlepszym ośrodkiem żeglarskim
Zeglarze wielkopolscy podsumują dorobek 1962 roku na naj­

bliższym zgromadzeniu sprawozdawczym, które odbędzie się 3 bni 
w sali Domu Kultury MO o godz. 18. Wyniki pracy stawiają wiel­
kopolskich żeglarzy na pierwszym miejscu w kraju.

W punktacji zespołowej klubów 
okręg poznański zajął pierwsze 
miejsce z 337.000 pkt. przed War-

Koszykarze Lecha 
wyjeżdżają do Torunia

Dzisiaj odbędzie się w Toruniu 
zaległe spotkanie o mistrzostwo 
I ligi w koszykówce męskiej po­
między miejscowym AZS a Le­
chem Poznań. Oba zespoły zajmu­
ją obecnie pozycje w tabeli tuż 
obok siebie, mając przy tym rów­
ną ilość punktów. Forma którą 
zademonstrowali poznaniacy w

szawą 314.000 i Olsztynem 221.006 
pkt. Na dziewięciu zawodników 
w klasie „Finn” zaliczonych do 
kadry narodowej, czterech pocho­
dzi z ośrodka poznańskiego, mia­
nowicie: I.ucjan Blaszka, Włodzi­
mierz Fischer i Bolesław Knasiec- 
ki z LKS Kiekrz i Michał Ska-
lisz AZS. Ponadto
„FD” Zygmunt Koszyca z 
klubu Wielkopolski w

ki asie 
Jacht- 
klasie

niedzielę, napawa nas zbyt-
nim optymizmem. Gospodarze, to 
zespół groźny, celnie rzucający i 
każdej pozycji.

Również w Poznaniu odbędzie 
się ciekawe spotkanie koszykówki 
męskiej. Będzie to mecz o mi­
strzostwo poznańskiej ligi ośrod­
kowej między Wartą a Lechem II. 
Kolejarze, walczący o utrzyma­
nie w lidze będą na pewno chciell 
wyjść z tej walki jako zwycięz­
cy. Dużo zależy od tego, jakich i 
ilu zawodników z pierwszej dru­
żyny, trener Haglauer pozostawi 
w Poznaniu. Mecz odbędzie się 
dzisiaj o godz. 20 w sali Poznań­
skiego Ośrodka Sportowego przy 
ul. Chwiałkowskiego. (s)

LOK szkoli
Poznański Klub Morski LOK

przyjmuje zapisy na kursy płetwo­
nurków sportowych Ul klasy, że­
glarzy, oraz sterników jachto-ł 
wych. Dla kandydatów, którzy 
mają zamiar odbyć służbę wojs 
kową w Marynarce Wojennej w 
specjalncści płetwonurka organizo 
wany jest specjalny, bezpłatny 
kurs.

Ponadto Poznański Klub Morski 
organizuje naukę pływania dla 
młodzieży od lat 12 do 18 w krytej 
pływalni przy ul. Wronieckiej w 
każdą niedzielę. Zgłoszenia na­
leży składać w siedzibie Klubu 
przy ul. Niezłomnych 1, sala 11, od 
godz. 12 do 15. (na)

w ostatniej fazie tunel trzeha 
będzie zamknąć dla ruchu pie. 
szego. Mamy nadzieję, że je^ 
nak uczyni się wszystko. bv 
pasażerom ułatwić korzystania 
z tego odcinka tunelu.

Prace mają się zakończyć 
około 30 maja br., aby jeszcze 
przed otwarciem XXXII Mfp 
wszystko było zapięte na ostat 
ni guzik. (M. St.)

„Nowowiejski" 
płynie do Chin

Do Gdyni przybył z pierw_ 
szego rejsu na Daleki Wschód 
statek Polskich Linii Oceanicz 
nych „Nowowiejski” — na, 
zwany tak dla uczczenia po­
znańskiego kompozytora. Ła­
downość statku wynosi 10 ty­
sięcy ton. Dowodzi nim kapi­
tan T. Wojciechowski.

Po kilku dniach postoju w 
porcie gdyńskim „Nowowiej­
ski” udaje się w powtórny rejs 
do Chin, (z)

INFORMUJEMY
Klub Turysty, St. Rynek 90, a. 

prasza dzisiaj o godz. 19 na pre- 
lekcję. E. Pawłowskiego na temat 
Poznania w przeszłości i przy- 
szłości.

Tow. Przyjaźni Polsko-Indyjskiej 
wyświetli dzisiaj o gedz. 18, w 
sali Muzeum Archeologicznego, 
ul. Mielżyńskiego 27/29, szereg 
filmów dokumentalnych.

Koncert w wykonaniu zespołu 
Klubu Studenckiego „Nurt” od- 
będzie się dzisiaj o godz. 19 w 
Klubie TPPR, ul. Ratajczaka 37.

Komenda Dzielnicowa MO 
Grunwald zwraca się do osób, 
które okradziono w tramwajach 
w okresie od października 1962 do 
26 stycznia br., o zgłoszenie się 
w Komendzie, ul. Matejki 57, poi:. 
29, w godz. od 8 do 16, w celu 
rozpoznania skradzionych przed­
miotów.

ITllółrz Su/lata.
£da?arcł ITlakuld

Edward Makula zdobył na W' 
bowcowych mistrzostwach i*iaia 
w Buenos Aires (Argentyna) ‘Y- 
łuł mistrza świata w klasie otwa,‘

„Słonka” Zenon Blaszka z AZS i 
Eugeniusz Blaszka z LKS Kiekrz 
również są członkami kadry na­
rodowej.

Nie mamy reprezentantów okrę­
gu w kadrze narodowej w kla­
sach „Star” i 5-0-5, ponieważ nie 
posiadamy tych jachtów. Bar­
dzo rzadko startujemy na jach­
tach typu „Pirat” i „Omega”.

Do kadry młodzieżowej na 1963 
r. zaliczono z Wielkopolski 
Jacka Dwojaka i Zbigniewa Jar. 
marka z JKW, Wojciecha Barko- 
wiaka z JK Szkwał i Jerzego Sze- 
fflera z LKS Kiekrz.

Najbliższe walne zebranie do­
kona m. in. zatwierdzenia termi­
narza rozgrywek, w którym ma 
my przewidziane międzynarodowe 
regaty z okazji MTP. (p)

Lech- Pogoń 
w niedzielę no Dębcu 

Mimo mocno zaśnieżonych boisk 
PZPN postanowił nie zmieniać 
ustalonych terminów rozgrywek 
o Puchar Polski. Wobec tego za­
powiedziane spotkanie poznań­
skiego Lecha i szczecińskiej Po­
goni odbędzie się w Poznaniu w
najbliższą niedzielę o 
na Dębcu.

— W jakim składzie 
kolejarze?

— W takim samym

godz.

wystąpią

w jakim
pokonaliśmy Olimpię — powie­
dział sekretarz KKS Lech — SL 
Rogacz.

A jak z płytą boiska?
Nie jest najlepsza, nadal usu­

wamy śnieg. Będzie to ciężki 
mecz dla obu zespołów. Liczę na 
pomyślny wynik dla naszych pił­
karzy. (P)

Jej; drugie miejsce i tytuł **ce' 
Polak -mistrza zdobył również 

Jerzy Popiel.
Fot. — CAF

Podwójne zwycięstwo w kia- 
sie otwartej jest równie wiel­
ką zasługą naszych pilotów " 
Makuli i popielą — jak i dos­
konałego szybowca polskiej 
konstrukcji i produkcji . 
„Zefir II”. W pierwszej dzie* 
siątce mistrzostw znalazły się 
cztery „Zefiry”. Startowali na
nich dwaj Argentyńczycy ~~ 
były mistrz świata Hossinge j • _ r rsZktóry zajął piąte miejsce
Ortner, sklasyfikowany 
dziesiątym miejscu.

Aktualny mistrz świata

na

Fd-
ward Makula, 32-letni inżynier 
jest pilotem pogotowia żotn- 
czego i instruktorem lotniczym 
w Aeroklubie Śląskim. - 
szybowcach wylatał ponad •” 
godzin przelatując w tym cza
sie blisko 40 tys. km.

świata __ .TerzFWicemistrz -------- ,
Popiel — to również czoło7' 
od kilkunastu lat polski P1 
szybowcowy, jest rekordzistą 
Polski w przelocie szybko:> 
wym na trasie trójkąta 
gości 300 km.

Zgodnie z przyjętym 
czajeni kolejne mistrz^ _ 
świata odbywają się w 
zdobywcy tytułu 
skiego. W tej sytuacji ,a 
otrzyma prawo organszo 
następnych mistrzostw. 
ustalono jeszcze miejsc dzie 
można przypuszczać, ze v0 
nim chyba doskonałe lotnik 
w Lesznie.


